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Prezydent Niemiec:kiej Republiki Demo.K.-atycznej 

towarzysz W.IL_HELM PIECK 
· przvb-vł z Wiz~ytq · do Polski 
WARSZAWA (PAP). - Dnia 18 pokoju, w obozie demokracji, w obo 

bm. przybył do Warszawy na zapro- zie postępu, w obozie, w którym pa­
szenie Prezydenta RP Bolesława. Ble nuje przyjaźń i współpraca między 
ruta Prezydent Niemieckiej Republi narodami - człowieka, który tak 
ki Demokratycznej Wilhelm Pieck. wydatnie przyczynił się do stworze­
Pr~ydentowi Pieckowi towarzyszą: nia. nowej ery stosunków pomiędzy 
wicepremier Heinrich Ra.u, wicepre narodami niemieckim i polskim, łą­
mier Hans Loch, minister Spraw c2ącymł się dziś pod przewodem 
Zagr anicwych Georg Dertinger, pod Zwią2ku Radzieckiego we wspólnej 
sekretarz st anu w Ministerstwie obronie )><lkoju. 

sp0tkanie z Prezydentem Bolesla·· 
wem Bierutem wzmocni jeszcze bar­
dziej przyjaźń między na rodami poi 
skim i niemieckim i stanowić będzie 
nowy przyczynek do dzieła utrzyma­
nia i zapewnienia pokoju w całej 
Europie. 

Drodzy polscy przyjaeiele! 
Jestem w Warszawie .inż nie po 

raz pierwszy, ale po raz pierwszy 
przybywam tu jako Prezydent Nie ­
mieckie j Republiki Demokratycznej. 

DZY NARODEM POLSKIM I NIB-
MIECKIM! . 

NIECH ŻYJE R ZECZPOSPOLITA 
POLSKA i .JEJ PREZYDENT BO· 
LESŁAW BIERUT! 
NIĘCH ŻYJE WIELKI SOCJA­

LISTYCZNY ZWIĄZEK RADZIBC­
Kl. KTÓRY JEST NASZYM WZO· 
REM! NIECH ŻYJE WIELKI BOJ O 
WNIK O P OKÓJ MIĘDzy WSZY- 1 \ 
8TKIMI NARODAMI - JÓZEF 
STALIN! 

Spraw Zagranicznych Anion Acker- Witamy w osobie Prezydenta 
mann, przewodniazący Frontu Naro Plecka wielkiego wYChowawcę nle­
do,s;rego dr Erich Correns, przewodni mieckiej młodzieży, która tak wspa­
caący (Wolnej Młodzieży Niemiec- niale, ofiarnie i zwycięsko walczy 
k:iej Erich Honecker. szef kancelar ii dziś z za.trutą spuścizną hitlerów i 
cywilnej Prezydenta NRD, podsekre goebelsów, ii propagandą wojny, nie 
tarz stanu - Otto Winzer, sekretarz nawilścl i militaryzmu, podniecaną 
prezydenta NRD Walter Bartel, se- przez anglosaskich imperialistów 
kretarz generalny Niemieckiego To głodnych niemieckiego mię­
warzystwa Krzewienia Pokojowych sa armatniego dla swoich zbroclnl-

Jeszcze jedna okoliczność charakte 
ryzuje moją wizytę, oto po raz pier 
wsz:v od tysiąca prawic lat przyby ­
wa z przy.lazną, wizyta do Polski gło 
wa państwa nlemieckieito. Charakte 
rytuje to nowe stosunki pokoju i 
przyjaźni, jakie nawiązały się · mię­

~ządy Francji · i Wielkiej B~ytanii 

l Dobrosąsiedllkich stosunków z Pol czych celów agresji. Witamy wy­
ską Karl Wioch, oraz szef protokółu chowawcę młodzieży, która jest nie­
MSZ NRD Ferdinand Thun. zachwianą przyszłością pokojowych 

Prerzydentowi NRD towarzyszy ró i demokratycznych Niemiec. 
wniez córka p . Elli Winter. Wggyscy wiłamy z radością przy-

Wraz, z Prezydentem NRD prrzy- jazd Prezydenta Wilhelma Piecka, 
był do Warszawy szef Polskiej !Mi· ponieważ ta wizyta w Warszawie 
sji Dyplomatycznej w Berlinie am- zacieśni przyjaźń pomiędzy naroda­
basador .Jan lzydorezyk. mi polskim i niemieckim, wzmocni 

Na granicy Polski ;powitali Prezy wysllki naszych narodów w walce o 
denta Piecka oraz towarzyszące mu pokój, wzmooni front pokoju. 
osoby &zef kancelarii cywilnej Pre- Dlatego wYrażę uczucia całego poi 
zydenta RP i kancelarii Rady Pań- skiego narodu, gdy wzniosę okrzyk: 
stwa, minister Marian Rybicki orarz „Niecli tyje WiUlełm Pieck, pre­
dyrektor protokółu dyplomatyczne· J:Ydt'Dt NJend~kJeJ Republfld Demo 
go Mrn.ismstvva Spraw Z'agranicz- IU'.ałYcznej wa~ej o pokój i 7Je· 
nych U"1\ryk Birecki. Na grani~y o- dnoczenie Niemiec! 
becny był również szef misji dyplo­
matycznej NRli> w Warszawie amba 
sador Friedrich Wolf. 

Na Dworcu Głównym Prezydenta 
NRD i gości przybyłych do stolicy 
witali: członek Rady Państwa, w:i­
cemarszałek Sejmu Roman Zam­
browski, premier Rządu RP Józef 
Cyrankiewicz, wicep~er, Hilary 
Minc, wicepremier Aleksander Za· 
wadzki. min. Spraw Zagr. Zyg­
munt Modzelewski, wiceminister 
Obrony Narodowej gen. Władysław 
Korczyc, przewodniczący Prezydium 
Rady Kar odowej m. st. Warszawy 
Jerzy Albrecht. 

Obecni byli również przedstawi­
ci.ele dyplomatyczni ZSRR, Chiń­
skiej RepubUki Ludowej, Republi­
ki Czechosłowackiej, Rumuńskiej 
Republiki Ludowej, Bułgarskiej Re 

· publiki •Ludowej, Węgierskiej Repu 
bliki Ludowej, Albańskiej Republi­
ki Ludowej oraz personel misji dy­
plomatycznej NRD. 

Przemówienie 
Prezydenta . Piecka 

PANIE PREMIERZE! PANOWIE 
MINISTROWIE! DRODZY PRZY­
.JACIELE POLSCY I LUDU PRACU 
JĄCY WARSZAWY! 

Oies:tę się niezmiernie, że mogę od 
wiedzić waszą stolicę - Warszawę, 
miasto Swiatowego Kongresu Obroń 
ców Pokoju. Dziękuję Wam wszys t­
kim za przyjęcie, jakie zgotowaliście 
nam. Ludnóść Warszawy i cały na­
ród polski ma wielkie zasługi w dzie 
le zorganizowania n Swiatowego· 
Kongresu Obrońców Poko,iu. 

Przez tak potężne za.ma.nifestowa 
nie swej woli pokoju ludność War­
szawy pą;yczyniła się do _ogromnego 
w.znurienta walki we wszystkich kra 
Jach przeciwko knQWa.niom podżega 
czy wojennych, walki o zapewnienie 
pokoju. 

Temu wielkiemu za daniu słuey 
moja wizyta w Warszawie. Moje 

dzy naszymi obu narodami. 
Wizyta moja następuje wkrótce 

po wymianie dokumentów ratyflka. 
cyjnych układu w sprawie wytycze 
nia istnie,iącej i ustalonej granicy 

lamią układy ·ndędzy~arodowe 
Noty protestacyjne· Związku 

na Odrze i Nysie. Ta granica p0ko- MOSKWA (PAP) - Agencja 
ju łączy nas we wspólnej walce 0 TASS ogłosiła noty w sprawie remi­
z:<,I)ewnienie pokoju. litaryza<:ji Niemiec Zachodnich, skie-

rowane przez i·ząd ZSRR do rządów 
, Wsdp31niałf mło~eź ?~u . n;sz~h F1·ancji i Wielkiej Brytanii. Poniżej 

n.11'0 ow n e !'°w~a. JU~. Dl« • Y ~ podajęmy teksty obu not: 
cej mordowac się wza3emme w 
krwawych wojnach, leez powinna ra. 1 NOTA RZĄ.DU RADZIECIUEGO 
zem pracować dą7.lł<l do pokojowej DO RZĄDU FRANCUSKIEGO. 
i pię~ej pr~l'.s~łości. Z?~rzyli~y I Dnia 15 grudnia br . zastępca mi-
11:1ur meuf~ośc1 1 niena'!fsci, wune: nistra Spraw Zagranicznych ZSRR 
SIO!JY J>9Pllędiy ~a.sZ?'nu. ~„o,danp f,.. G~omyko przyjął .amb&.'ladota 
~rzez draptetn~ JUn~e~łwo pro!t'de Francji pana Chataigneau i wręczył 
'l. agresywny impenabzm nienuec·· mu notę rządu radzieckiego do i·zą-
kiB. h. t 1• A i n-d • ka oł dn francuskiego, w której czytamy 
. ,o a. ers"'a . rm Il: n.ą • ziec P o m. in. : 
zr1a; kres ~1amebneJ polity~e impę- „Rr.ąd r adziecki w nocie z dnia 3 
r~lmnu memle~kiego wobec l'..0 1- listopada br. zwrócił się do rządu 
ski •. ~ruzgotaws~y panowa~ie ł,ut•e Francji, j ak 1·ównież do 1·ządów Wiel 
r~ws~1e .. Wyzwohł,a 0 11a w ten. spo_- !dej Brytanii i USA z propozycją 
sob narod polski 1 naród niellllecki. zwołania Radv Ministi..-6w Sol'aw Za· 
Dzls.i_aJ. _ob\! .na~ze narody łączy granicznych "czterech. mocarstw w 
pl'zYJaz~1 z w1ell~im Socjalistyczny~ sprawie wykonania układu poczdam 
ZW:iązk1em Radzieckim, wraz 't kt~ skiego o demilitaryzacji Niemiec. 
rym walczymy o pokój. p . . d -1- ·· omewaz sprawa em1 itaryzacJl 

DRODZY POLSCY PRZVJACIB- Niemiec pozostaje w bezpośrednim 
LE! związku ze sprawą francusko·radzie-
Czuję się związany z polską klasą ckiego układu przyjaźni i wzajem­

robotniczą i jej partią, su:zególnie nej pomocy, rząd radziecki uważa za 
przez to, że mymi przyjaciólmi i to I razem za potrzebne zwl·ócenie uwa­
warz3•szami bojów byli tacy wybit- gi rządowi francuskiemu na następu 
ni . .rewolucjoniści polscy, jak JU- jące okoliczności: 
LIĄN MARCHLEWSKI i RÓŻA W ciągu ostatnich m1es1ęcy mię­
LUKSEl\IBUR,G. Toteż moja wizyta dzy rzą.dami Francji, Wielkiej Bryta 
w , Warsza.wie j est równleż wyra- uii i USA, z udziałem niektórych in­
ze~ uczuć internacjonalizmu prole nych rządów, toczą się rokowania w 
tariackiego, wiążących Polską Zjed- sprawie włączenia Niemiec Zachod­
noczon1t Partię Robotniczą. z Niemie nich oraz ich sił zbrojnych zarówno 
cką, Socjalistyczną. Partią Jedności. do ugrupowania zachodnio • europej-

NIECH ŻYJE PRZYJAŻŃ MIĘ- skiego, jak i do północno - atlantye-

kiego ugrupowania mocarstw, a 
więc ugrupowań, o których agresyw 
nym charakterze rzlld ZSRR wypo­
wiedział już swój pogląd. W tym 
celu, jak powszechnie wiadomo, urzą 
dzono juli: cały szereg narad mini­
str ów spraw zagranicznych i ich za 
stępców, jak również ministrów 
spraw wojskowych i szefów sztabów 
g·eneralnych wspomnianych mocarstw. 
Wśr6d innych ziigadnień omawia-

1111. ,;est. 5pruw • ._ ustale11ia. ogólnych 
rozmiarów armii w -Niemczech· Za· 
chodnich, przy czym z ogłoszonych 
komunikatów wiadomo, że szefowie 
szt abów generalnych mocarstw ucze-· 
stniczących w sojuszu północno ·atlan 
tyckim wychodzą . z założenia, że n a 
p o c z ą t e k armia zachodnfo.nie­
miecka wynosić 'będzie jedną , piątą. 
część wszystkich sił zbrojnycl1 półno 
cno • atlantycl-i.ego ugrup owania mo 
carstw, co toruje drogę dla zapew· 
nienia armii zachodnio . niemieckiej 
przewagi wśród sił ·zbrojnych krajów 
zachodnio·europejskich na przyszłość. 

Omawiana jest p1·zy tym również 
sprawa · liczebności niemieckich dywi 
zji i brygad i zaopatrzenia ich w 
ciężkie uzbrojenie, włączając czołgi 
oraz inne konkretne zagadnienia do· 
tyczące wskrzeszenia armii niemie­
ckiej . . 

Wiadomo jednocześni.e, że tacy lu· 
dzie jak Adenauer i Schumacher wy 
stępują . już otwarcie przeciwko u­
chwałom poczdamskim w sprawie de 
militaryzacji Niemiec i pod pretek­
stem równouprawnienia z ilt!llymi u­
czestnikami północno • at lantyckiego 

Radziecki~go ' 
ugrupowania mocarstw, żądają dla 
armii zachodnio-niemieckiej wszyst· 
kich rodzajów ciężkiego uzbrojenia, 
przywrócenia niemieckiego sztabu ge 
neralnego i odbudowy przemysłu wo 
jennego w Niemczech Zachodnich, 
mówiąc bez żenady, o przygotowa­
niach do nowej W'Ojny w Europie. 

Przytoczone fakty wskazują, t e 
rzad F rancji wraz z rządami wspom 
nianych wyżej mocarstw pi;zygoto. 
wuje bezpuśredni sojtt~z wojskowy z 
rządem Adenauer& w Niemczech Za· 
chodnich . . , , , 
Rząd radziecki uważa za rzecz k-0· 

nieczną oświadczyć, że takie stanowi 
sko r,ządu fqi,ncuskiego· nie tylko j~t 
sprzeczne z uldac1em poczdamskim w 
s prawie demilitaryzacji Niemiec, do 
kt'órego prZY!)tl3Piła • Ji'rancja, lecz 
znajduje się również w oczywistej 
sp1·zeczn·ości · z układem fr ancusko­
radzieekim z dnia 10 grudnia 194l 
roku. • 

W dalszym ciągu nota wymienia 
artykuł 3 . i 5 „ukłaau o sojuszu i po 
mocy wzaje,nmej między . ZSRR, a 
Republiką Francuską", które wskazu 
ją, że umawiające się strony „po za· 
kończeniu obecnej wojny z Niemcami 
będą podejmowały wspólnie niezb~d­
ne kroki dla usunięcia wszelkiej no­
wej groźby ze st-rońy 1 N'iemiee"'. · 

Jest rzeczą naiztrpełniej oczywistą, 
że wskazane wyżej stanowisko r~ą­
du Francji wobec sprawy odbudoWY 
armii niemieckiej w zachodniej czę­
ści Niemiec nie da się" pogod2ić z ukła 
dem francusko - radzieckim, podwa­
żając jego podsta~y i .znaczenie. , Po odegraniu hymnów narodo­

wych niem ieckiego i polskiego, pre 
zydent NRD Wilhelm Pieck, przyjął 
raport od dowódcy kompanii honoro 
wej. 

Przemówienie 
P1·emiera Cyrankiewicza 
PANIE PREZYDENCIE, 

RadosnY. dzień narodów ZSRR 
Rzii.d radziecki zwracał już uwag~ 

na okoliczność, ż~ rząd 'francuski J.uż 
rlawniej wkroczył na dro~ę narusza­
nia i · podważania układu francusko· 
radzieckiego. . 

W chwili obecnej rz:!d radziecki 
uważa za rzecz konieczną specjalnie 
oświadczyć, że r.ała ódpo\vie,dzialnóść 
r.a wytworzoną sytuację spada: na 

PANOWIE WIOEPREMIERZY, 
MILI GOŚCIE POLSKIEGO 

NARODU! 

WizYta. Prezydenta. Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej Wilhel­
ma Piecka w Warszawie jest dla obu 
naszych narodów wYdarzeniem ra­
dosnym i wydarzeniem wielkiej wa­
gi, wydarzeniem, które doskonale 
symbolizuje gruntowny przełom w 
stosunkach pomiędzy naszymi na• 
rodami w kierunku przyjaźni, w kie 
mnku WsPólnej walki o demokrację, 
w kierunku wspólnej obrony poko­
ju - gruntowny przełom stworzo• 
ny historycznym zwycięstwem Ar· 
mii Ra dzieckiej nad imperializmem 
hitlerowskim. 

W osobie naszego Drogiego Go­
ścia. Prezydenta Wilhelma Piecka, 
naród polski wita z radością jednego 
z najwybitniejszych rewolucjoni­
stów, zasłużonego bojownika anty­
faszystowskiego, człowieka, który 
przez wiele lat przewodził walce 
najlepszej części narodu niemieckie­
go z· hitleryzmem, który dziś prze­
wodzi Niemieckiej Republice Demo­
kra tyczne j, jej twórczej pracy i wal-
ce. 

w osobie Prezydenta Niemieckiej 
Republiki Demokr atycznej wita ca­
ły naród polsld człowieka, który 
przewodzi wa.lee o utrwalenie de­
mokratycznego, pokojowego pań­
stwa niemieckiego, który przyszłość 
narodu niemieckiego widzi w obozie 

Z ·uczuciem niezachwianej wiary w przyszlo.ść 
ludzie radzieccy dokonali wyborów do rad te·re.nowych 

MOSKWA (PAP). - W przededniu 
wYborów do rad terenowych, oa te­
rytorium Federacji Rosyjskiej, Re­
publiki Ukraińskiej, Białoruskiej, Ka 
zachskieJ, Gruzińskiej, Litewskiej, 
Łotewskiej, E$tońskiej i Karelo -
Fińskiej panował odświętny nast.r6j. 

wykonaniu amatorskich orkiestr ro­
botniczych, kluby sportowe organi­
zowały propagandowe raidy moto­
cyklowe i &amochodowe. niektóre 
dllielnice urządziły pomysłowe wy­
stawy fotografii i wykresów, ilustru 
jących rozwój danej dzieln icy itp. 

Stolica. radziecka. w niedzielę w 
godzinach wieczornych pulsowała zy 
ciem i radością. Z głośników radio-

wycb co chwila rozlegały się kom u­
nikaty ze ws_zystkicli krańców Zwią 
zku, donoszące o ma.sowYm udziale 
ludności w głosowaniu. UU<:e i place 
Moskwy tętniły gwarem i ruchem. 
Z uczuciem radości i niezachwianej 
wiary w przyszłość przeżyli ·ludzie ra 
dzieccy dzień wyborów do Bad Tere­
nowYcl1 Delegatów Ludu Pracujące­
go. 

rząd francuski. 1 

NOTA RZĄDU RADZIECKIEGO 
DO RZĄDU WIELKIEJ BRYT ANil. 
Również w dniu 15 bm. Minister· 

stwo Spraw Zagranicznych ZSRR 
skierowało do ambasady Wielkiej 
Brytanii w ~foskwie notę rządu JiB· 
dziecldego do rządu brytyjskiego. 

Pcdfibn;e j~ k w nocie do Francji 
rząd rach:iecki zwrara uwagę na co­
raz · częstsze prób~ włączenia Nie­
miec Z11chodnich oraz ich sił zbrQj­
nych do. bloku północno · zachodnie-
go. . ' 

Takie stanowisko rządu · brytyjskie 
go nie tylko jest sprzeczne z ukfa-

(Dokończenie na str. 2-ej) 

Wybory zostały wyznaerLone na 
niedzielę 17 bm. W Moskwie w so­
botę o g~ 8 wieczorem podano 
już p!erwsrie wiadomości o rozpoczę 
ciu wyborów we Władywostoku, w 
Anadyrze, w Chabarowsku i obwo­
d~e praymorskim, gdzie była już 6 
rano. 

korowane flagami r epublik związ­
kowych, transparentami i girlanda­
mi r!leleni. Już w najwcześniejszych 
godzipach porannych stało się jasne, 
że frekwencja we wszystkich okrę­
gach wyborczych będzie bardzo wy 
solta. W wielu okręgach wyborczych 
Leningradu, Kijowa, Rygi, Tallina, 
i in. w ciągu kilku pierwszych go­
dzin głosowała przeszło połowa ogó­
łu wyborców. W jednym z okręgów 
wyborczych Tallina ,iu:I: o 8 rano 92 
proc. uprawnionych do głosowania 
oddało swe głosy, W Leningradzie 
do godz. 9 rano w 15 okręgach gloso 
wała przeszło połowa wyborców. 

Niezwykle podniosly nastrój za.pa 
nował w stalinowskim okręgu wy­
borczym w stolicy radzieckiej, gdzie 
kandyduje do rady moskiewskiej 
Generalissimus STALIN. Do komisji 
dzielnicowych tego okręgu wybor• 
czego zgłosiło się wiele tysięcy mie 
szkańców innych miast, którzy · ba­
wiąc chwilowo w Moskwie pragn~ 
przysługujące im prawo glosowania 
wykorzystać w tym okręgu, w któ­
rym kandyduje Wódz mas pracują­
cych ZSRR l całego świata - Józef 
Stalin. 

Armia Ludowa w marszu na· pOluffilnie 
We Władywostoku o godz. 7 rano 

złożyło swe głosy 11 proc. og6lu wy 
bor ców. Na Wyspach Kurylskich juź 
o godz. 9 rano głosowanie zostało za 
kończone. O ogromnej frekwencji 
wyborców ,juź w pierwszych godzi­
nach po rozPoczęciu głosowania do­
niesiono z Chabarowska. Komsomoł 
ska nad Amurem, Przylądka Dzież· 
nlowa Ud. 

W Moskwie lokale wyboraze zosta 
ły otwarte punktualnie o godrlinie 
6 rano. Na placach i ulicach rozle­
gły się z głośników dźwięki muzyki. 
Całe miasto zostało wspaniale ude• 

W wielu d i:ielnicach wybormych 
zgotowano głosującym szereg przy­
jemnych niespodzianek. W lokalach 
wyborczych urrząd11.ano koncer ty w 

·Oddziały partyzantów wspieraiq aktywnie ofensywę wojsk koreańskich 
PEKIN (PAP). - W komunilcacie I d~a bataliony w.ojs~ amerykań­

ogłoszonym .17 grudnia nacrzelne do- sk1ch. Według obhczen wstępnych, 
wództwo koreańskiej Armii Ludo- Y' :valkach z _otoc:zony~ tam nieprzy· 

. . . . · .. 1ac1elem zabito i zramono pmeszło 
WeJ donoSJ, ze oddziały Armn Ludo- 800 żołniemy i oficerów nieprzyja-
wej kontynuują natarcie na wszyst- cielskich , a \Więto do niewoli prrze­
kkh frontach, prowadząc równo- szło 40 żołnierzy i oficerów. Wśród 
cześnie walki mające na celu izlikwi jeńców znajdują się Amerykanie. 
dawanie resztek rozgromionych od- Zniszczono 1 czołg, 11 samochodów 
działów przeciwnika. W r ejonie Jong i inny sprzęt nieprzyjaciela. 
czon wojska ludowe dnia 14 grud- W rejonie na północ od Bambyng, 
Ilia· okrążyły i -zniszczyły 18 pułk 6 wojska ludowe otoczyły resztki roz­
dywlzji wojsk lisynmsnowskich f gromionych wojsk nieprzY3aciela I 

walczą w celu ich zlikwidowania. '\V 
toku tych walk wzięto do niewoli 
przeszło 100 ame1·yka.ńskich żołnie­
rzy i oficerów oraz zdobyto wiele 
sprzętu i amunicji, 

PEKIN (PAP). :.._ Centralna A· 
gencja Telegraficzna Korei podaje, 
że pomyślną ofensywę Armii Ludo­
wej i oddziałów ochotników ch!ńskich 
wspierają aktywnie partyzanci kore 
ańscy. operujący na tyłach wojak 
amerykańskich i Jisymnanowskieła. 
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ZBUDUJEMY. MET ~oo! .. ! .. !~~o~m~~!!~m~ ł~i~y :kiid; im~d~Ye~a~~J;;e 
koJowego budownictwa, którego warszawskiego, przy której korzy- Z k R d 

WIE'R2BN0 

St.U ZEWUC 

WARSZAWA - miasto bohater­
skiej, nieugiętej walki, miasto znl· 
szczone przerz. wroga - staje się z 
woli ludu polskiego, WYr&żonej nie­
ustającą, wzruszającą ofiarnością -
wspaniałą. stolicą socjalistycznego 
kraju. TEl wolę całego narodu wy­
pełnia Sejm Rzeczypospolitej, wypeł 
nia Rząd Rzeczypospolitej . Fragmen 
ty tego - to Trasa W-Z. która sta­
ła się uki:haniem mieszkańców 
Warsrzawy, nowe osiedla mieszka 
niowe: Marie &ztadt, Młynów, Mu­
ranów, Mokotów, to - w dalszym 
ciągu śmiało zakrojona w ramach 
Planu Srz.eścioletniego budowa Mar­
szałkowskiej Dzielnicy Miesrzkanio· 
wej, to odbudowa Zamku Królew• 
skleg'o. 

w godzinach, kiedy kończy się praca 
W fabrykach I urzędach w central­
nym punkcle Warsczawy, na skrzy­
żowaniu Marszałkowslde.i i Alei Je­
rózol!mi:;kich , w punkcie, który pa­
rę lat temu obstugiwało kilkadzie­
siąt ciężarówek. Ujrzycie, że wszyst 
ko to, co mogła stolica postaWić do 
dysp02ycji swych mieszkańców, 
swych pracowników, nie raz daleko 
w podwarszawskich o5iedlach za­
mieszkałych - nie może już zado­
wolić wciąż rosnących potmeb. A 
przecież Wal'llzawa ma eię sta.6 kilka 
krotnie większym i bardziej oży­
wionym miastem, niż .Jest obecnie! 

Dlatego też z rad~cią, z uznaniem 
I z podziwem powitała Wa.rsza­
wa, a z nią cały naród - uchwałę 

Wszystkie te wielkie prace, wiei- Rządu o budowie metra warszaw­
kie drzleła, które przesądzUy o przy- sldego, Metro - podziemna szybka 
rtnanlu naszej ukochanej stolicy tytu kolej, kolej, o której sprawności mó­
łu „MIASTA POKO.JU", które spre- w! nam ćyfra 105 sekund prnerwy 
wiły, U! przybyU. na Il Swiatowy Pomiędzy dwoma pociągami w ·go­
Kongres Pokoju 'przedstawiciele lu- dzinach największego nasilenia ru­

dów rz. całego świata rz. podziwem pa chu, metro, które będizie przewozić 
trzyll na nasze osiągnięcia w dzie- pół miliona pasażerów na dob~ -
dzin.ie odbudowy - przyazyniły się oto na wielką miarę zakrojona tn­
do rznacznego ożywien)a życia sto- westycja użyte~ości publicznej. 
llcy. życie miasta zaś - to przede Metro warszawskie - to dllieło dro­
wszystkim ruch jego ludności, to je· biazgowej pracy naukowo - badaw­
go arterie I środki komunikacyjne. C'Zej wielu uczonych i pracowników 

Rosnąca gospodarka warsrzawy, naukowych, od dawna jut prowa· 
rosnące jej znaczenie jako stolicy bu dząr·--'1 swe roboty. Metro - to Je• 
dującego socjalizm kraju, z nieod-1 HClle jeden dowód. w jakim klerun­
partą siłą wysuwały zagadnienie ku 'IWraca się twórcza praca polskie 
komunikacji miejskiej. Stańeie dziś, ro naukowca, lnłynlera, technika I 

symbolem stała się cała odbudował sta~ będziemy z dalszej pomocy i do Noty protestacyjne \.V-iąz u a zieckiego 
rozbudowa Warszawy. świadC'Zeń Judzi radzieckich, twór-

Od chwili, kiedy Rząd Rzeczypospo ców największego i najpiękniejszego (Dnlszy ciąg ze str. 1-e.i ) się państwa . dążące do ~apewni&ni-

lite.i PoStanow1ł osiedlić się w rui- na świecie metra. dem poczdamskim w sprawie demili- trwałego pokoju w Europie. 

nach niemal doszczętnie zniszcrzone- w toku tych prac rozwiniemy da• taryzacji Niemiec, lecz znajduje się Nie należy również zapominaf • 

go miasta, w pracach nad odbudową lej i podniesiem:y na wyższy jeszcze tównlf'Z w oczywistej sprzeczności z artykule 7 układu anglo • radzieckie­

Warszawy bierze udział cały na.ród. stopień naszą wiedzę, kwalifikacje układe:n iu1.1tlo · radzieckim z dnia go, który głosi: „każda z wysokich 

Mosty stolicy odlewano w Ślaskich naszych robotników i techników, by 20 maja 1942 roku. · umawiajQcych się stron zobowi,zuje 

hutach. Kraj cały składał ofiarnie z kolei wiedzę tę stosować Pl'2Y in- Widccz1Je to 5est już z Hmego tek sii, że nie b~dzie zawierała żadnych 
grosrze i ciężką pracę rąk własnych nych jeszcze inwestycjAch, już za- stu układu n:iędzy ZSRR a Wielką takich -sojuszó1V ani też brała udzia.­

na każdy dom, każdy gmach, który planowanych 1 takich, w których łirvtaTiią „o soj n~zi; w wojnie prze- łu w żadnych takich koalicjach, któ· 

wyrastał wśród pustyni potrzaska- plany będą powstawać w miarę po- ciwko Niemcom hitlerowskim i ich re wymierzone byłyby przeciwko dru 

nych murów. Tak samo I budowa stępów naszego budown:lctwa poko- wspólnikom w Europie oraz o współ giej '!l·ysokiej umawi.ajęcej sie stre>o 

t ki Pracy · i -::o mocy wzaJ·emneJ· po WOJ.· nie". 
me ra warszaws ego, tej sieci żył jowego 1 w miarę zbliżani-a się na- ~ 

1 l nie". Wbrew dokładnie sprecyzowanym 
ptu su. ących tętnem życia, tego sy- szego kraju do socjalizmu. Punkt drugi artykułu 3 tego ukła zobowiązaniom układu anglo • radde 

s emu nerwowego nowej socjali- Nigdy kraj nasz nłe pneźywał Je- du przewiduje, że wysokie umawia- ckiego i w szczególności wbrew cy-

stycznej stolicy - będziP dziełem s"cze t-•·lc"'o rozkw1'tu sił produk- d · t · · t 1 ł · 7 te 
ł od ~ ...,,. „ jące się r-t.rony 1tPO zakończeniu ;ua- owanemu wy<1:eJ ar y ;:u owi go 

cwla e~o nar u. Uchwała Rządu mó- cyjnych. jaki przeżywamy obecnie. łań wojennych uczynią wszystko. co układu, Wielka Brytania. razem • 

• ze „na budowę metra warszaw- Nigdy nie stawialiśmy sobie zadań leży w ich mocy, by uniemożliwić po USA wystąpiła w charakterze orga­

skiego złO'.ią się wysiłki wiciu gałęzi tak wielkich, ja.kle stawia.my i roz- nowienie się agresji i pogwałcenie nizatora tzw. unii zachodniej i półno 

przemydu <budowy maRzyn, elPktro wiązujemy obecnie. Słus1mą dumą. pokoju i>Uez Niemcy lub przez które cno - atlantyckiego u~ru)li>wamia mo­

techninnego. hutniczego, górnicze- napawa nas fal<t, że dzięki wkrocze- kolwiek z państw, połączonych z ni- carstw, chociaż ta unia i t.o ugrupo­

go itp.). WYRiłki uczonych konstruk- niu na drogę socjalizmu staliśmy się mi ,, akta"!. agresj: w Europie". wanie wymierwne są przeciwko 

torów, geologów. budowniczych, ar- zdolni do pr.redslębrania i rozwią.zy- Tym~zasem przygotowywana obe- ZSRR i innym państwom miłujlłCYDl 

chitektów. artystów - plastyków". wania tego rodzaju zadań. o:eywienł cnilJacdbudowa armii zachodnio - nie pokój. 

Ale wraz z nimi w to wielkie dzie- tą patrlo~yczną dumą.. obwieni miło mie!'kiej z generałami hi tlerowskimi Rząd ra1lziecki uważa za rzec• 
10• w to dzieło pokojowego budownl- ścią. do naszego kraju i naszej sto- na czele, prowadzi do odrodzenia mili konieczną specjalnie oświadczyć, ie 

ctwa włożą. swój trud tyslą.ce robot- licy. zbudujemy metro 1 utrw_ alimy I tnryzmu niemieckiego i do nieunik- cała odpowiedzialność za wytworze• 

ników, włożą swe najscrdeczn1ejsze sła.wę warszawy, miast.a. pokoju, nionych nowych prób agresji z jego ną aytuacj~ spada na rziid brytyj-

zainteresowanie wszyscy mieszkań- miasta budowniczych socjalizmu. strony, z czym nie mogił nie liczyć ski 
cy Warszawy, masy pracujące całe-
go ltraju - jak to było dotychczas 
na wszystkich etapach odbudowy I u . ' 
stolicy, t 

Na wszystkich odcinkach odbudo- s a UJ a o 
wy Wars'l.awy wyznaczone były krót · 

obronie pokoju 
kie terminy wykonania prac Dość 
przypomnieć, jaka Istniała różnica Naród niemiecki przeżył punkt tory demokratyczne, na tory poko)o- agresorów. Znowu rozpętulą oni pro 

pomiędzy budową mostu Poniatow- zwrotny w swoich dziejach. Dzi~k! wej współpracy :i: narodami. Kon- pagandę wojenną. znowu starają się 

skiego, jego pierwszą ,odbudową po zwycięstwu ZSRR nad faszyzmem i sekwentna polityka poszanowania n- urobić młodzież niemiecką na żołda­

pierwszej wojnie światowej i odbu- dzięki stelinowsklei polityce pokoju mów międzynarodowych, przede ków imperializmu, znowu terroryzują 

dową, podjęta przez świadomą swej i poszanowania praw narodów, pow wszystkim układu poczdamskiego czy bojowników pokoju. Przeciwko tym 

wolności i swych rz.adań klasę robot- stała Niemiecka Republika Demokra· ni z NRD "\\ielką sile w walce prze- wszystkim, którzy Odrlldzają w Niem 

niczą Polski. Dość wspomnieć ana- tyczna. NRD stworzyła warunl<i, w clwko odrod.zeniu hitleryzmu t nacjo czwh goebbelsowską propagandę wo 

logicrz.ną historię mostu Srcdntcowe- których sny postępowe, skupione do nallzmu nlemłeckie!Jo, tego narzędzia Jenną, skierowana Jest ustawa o O• 

go, budowy osiedla na Mariens-z.ta- Kota klasy robotniczej. prowadzq agresji I wofnv w rękach ameryka6- bronie pokoju, pnyJęta przez parła.­

cie, gdeie pierwszy raz powstał dom uporczywą walkę o przezwyciężenie sklch imperialistów. ment NRD na wezwanie II Światowe 

w ciągu 19 dni, budowę muranow- hm1iebneqo llziedzictwa junkierstwa Pokolowej polityce ł pokojowym go Kongresu Pokoju do wszystkich 

skich szybkoC:cio„,ców. Budowa me- p1uskie90, monopolistów i hitle- dążeniom niemieckich sił demokra- parlamentów świata. Izba Ludowa 

tra warszawskiego rozłożona je~t na ryzmu. Niemiecka Republika Demo I tycznych przeciwstawiaią się z całą Niemieckiej Republlkl Demokratycz­

dwa okresy. Okres pierwszy. który kratyczna jest tą siłą. która konse- zaciętością wczorajsi hit lerowcy, bę- nej jest jedną z pierwszych, która. Sił 

zaplanowano do r. 1956, ma stworzyć kwcntnie klerufe naród niemiecki na dącv dzi~ na służbie amerykańskich pnyjęła. 

U km. linii metra 0 zdolności prze- Ustawa jest przvstosowana do specy 

wozowej 4!) tyl'iecy pasażerów na. Korespondenci· chłop· scy wi·tai·ą z entuziazmem ficznych warunków, w jakich znajduj, 
godzinę. Następne lata, do r. 1965 si~ Niemcy, do istniejącego stanu ro111 

przyniosą. dalszą rozbudowę sieci me bicia Niemiec, Przewiduje ona, że• 

tra do ocólnej długości torów 25,5 uch woły Rządu I Partii do odpowiedzialności będą pociągnlę 
km. cl również obywatele niemieccy -

To, że moremy się podjąć tak o- W dniu wczorajszym odbył się w skutecznie dobijaliśmy sio w naszej przestępcy wobec sprawy pokoju 

gromnej inwestycji, swiadczy o Łodzi wojewódzki zjarzd kore:;Pon- codziennej pracy społecznej. spoza terytorium NlemleckleJ Repu-

wcią.ż rosnącej sile gospodarczej Pol dentów chłopskich prasy ludowej, Z szczcgólmą radością witamy bliki Demokratycznej, 

ski, o wcią:D rosnącej potędze nasze- zwołany z inicjatywy redakcj~ „Zie uchwałę Rady Ministrów, która w re Ustnwa wywołała olbrzymie poru• 

go przemysłu I naszej myśli technicz lonego Sztandaru" i „Woli Ludu". alny i konkretny sposób przyśpieszy szenie l zaniepokojenie wśród pollty­

nej. Nauczyliśmy się rOtZwiązywać Zjazd korespondentów zbiegł się likwidację biurokratyzmu w naszym ków z Bonn. Zaniepokojenie to ma 

wielkie I rzłożone rzadania gospodar- i ogłoszoną wczoraj doniosłą uchwa życiu - powiedział ob. Szymanek z powody dwojakiego rodzaju. Kiero 

cze i techniczne. Zdobyliśmy 1 środ- łą Rady Ministrów i uchwałą KC gminy Kruszewie. Uchwała jest wyra- wnicze koła polityczne Bonn oraz lch 

ki materialne 1 wiedzę konieczną PZPR „O rozpatrywaniu ~karg i za- zem najszerzej pojętego Judon•ładz- imperialistyczni mocodawcy przystą 
dla tego rodzaju prac - w ogromnej żaleń oraz skuteczności krytyki pra twa i przybliży masy pracujące wsi pili do jawne} remilitatyzacjt Nie­

mierze dzięki pomocy ZSRR l dzi~kł sowej". i miast do aparatu wła~zy ludowej, miec Zachodnich. Remllltaryzacja na 

czerpaniu ze skarbnicy przodującej Referat politycz.ny o zadaniach ko dopom.o7,e do usprawnienia jego pra- potyka Jednak na olbrzymi opór ze 

myśli naukowr.i radzieckiej t z ra- respondentów prasy ludowej, w opar cy, w realizacji wielkich zadań Planu strony tamtejszego społeczeństwa. 
dzłecklch doświadczeń. Wszystko to ciu o uchwałę Rady Ministrów, wy 6-letniego. Usta.wa o obronie pokoju, będll<l& for 

I 
głosił p1·zedstuwiciel NKW ZSL, ob. Dyskutanci wskazywali na. liczne mą czynnej walki przeciw remilita-

KRylys GOSPODARCZY Poniecki przykłady hamowania krytyki, a na ryzacji spowoduje niewątpliwie 
. Z kol~i ob. Kubalski - redak· wet próby prześladowania korespon- wzrost oporu społeczeństwa Trizonll 

w HOLANDII I tor „Zielonego Sztandaru" wygłosił dentów chłopskich. przeciw tworzeniu- nowego Wehr-
„ instrukcyjny referat o praktycznej Obrady zjazdu podsumowała redak- machtu I zamykaniu niemieckiej mło 

DAGA (PAPI. - W Holan~u trwa. pracy korespondentów. tor Morawska, która między innymi dzieży w koszarach. 

wzrost cen l zwiększa się meustan· 1 Ob. Morawska - redaktor „Woli stwierdziła: Uczestnicy zjazd11 słu- Zaniepokojenie polltyków I Bonn 

ni~ liczba bezrobotnyc.h. W ostatnich Ludu" zanalizowała braki i błędy w sznie oświadczyli, że dobrym k!'res- ma inny jeszcze powód. Tak zwany: 

druach w Amsterdamie rzwolniono iz; dotychczasowej współpracy l'edak· pondentem może być jedynie działacz ,„Parlament w Bonn" stał się od chwi 

pracy wlelu robotn~ków. W ciężkiej cji :i; korespondentami chłopskimi. społeczny na swoim terenie. DY!lkU- li swego powstania trybuną najbar-

sytuacji znajduje się handel zagra- W dyskusji nad referatami, kores sja wykazała, że walka kla11owa za. dziej krwioierczych, odwetowych. 

nlczny_ pondenei podkre~lali ze szczęg6lnym ostrza się coraz bardziej na wsi pol- szowinistycznych wystąpień, nawo-

Według lnformacjl centralnego naciskiem znaczenie ostatniej uchwa skiej. I dlatego im lepiej przy&woimy łujących do wojny bratobójczej prze 

biura statystyetz:nego w clągu 10 mle ły Rady Minist rów. sobie uchwały ostatniego Plenum ciw NRD, do agresywne! wojny prze-

slęcy br. deficyt wyniósł 2.174 mUto Ob. Orzechowski - korespondent NKW ZSL oraz historYCZJlł uchwałę clw ZSRR, Polsce Ludowej t krajom 

WARSZAWA (PAP). - Coraz ności Usprawnione normy nie tylko ny ruldenów. „Zielonego Sztandaru" stwierdził: Rady Ministrów, tym bardziej bojo- demokracji ludoweJ. W myśl uchwa 

i S W
.yk-y-an 

1 
•-k' k I RAGA (PAP). - Jak donosi dzien Uchwała Rady Ministrów i KC PZPR wo potrafimy ujawniać i demaako· lonej pnezizbęLudową ustawy, J)od 

Poligraficy wprowadzajq nowe normy 
azybc ej i lepiej pracują masz,.,.,,y ro Il vi• " e • e ra ze wyso o 

4 • t l i d d t d-'-
.r ~ ' nik „Het Parol", e Kanady do Am- posiada dla nas, lrnrespondent6w, wać wszystkich tych, którzy nam 1eJ pos anow en a po pa a I\ po „e-

tacyjne, linotypy, monotypy i maszy p:-zekraczane. N a przykład „. dziale I sterdamu przybyła pierwsza partia chłop~kich, bardzo poważne znacze- przeszkadzają w budownictwie lep- gacze Wojen.ni z Bonn. kt6rzv słeJlł 

ny introligatorskie w licznych zakła monotypów średnie wyrobienie nor sprzętu wojennego dla armil holen- nie. Dopomoże nam ona szybciej szej i szczęśliwszej przyszłości dla nienawiść do narodów 1 wciągaj, 

dach wydawniczych. · Rośnie wydaj- my wynosi 150 J>roc. derskiej. załatwić wiele spraw, o które bez· nas i naszych. dzieci. ad. Nlemcy do agresywnych bloków. 

noś.S pracy poligrafików, wzrasta li-
Ustawa ta wywołała równiet wiei 

ki niepokój wśr6d ameryka6sk1ch 

czba ksią.żek, czasopism, druków. • • • I strony, a Plevenem i Schumanem I Celem ogólno - niemieckiej Rady mem setek milionów ludzi, zespolo imperialistów. Korespondenci amery 

Wykonywane Sił one coraz szybciej z drugiej. Bezpośrednio po tym, Ustawodawczej byłoby przyg(}towa- nych w potężnym obooie pokoju. Na kańscy w Niemczech wyrażają zgo-

i lepiej. Krach agresji amerykańskiej Attlee udał się do Waszyngtonu na nie suwerennego, demokratycznego, licznych wiecach i zebraniach ludzie dnie obawę, że ,,podziała ona parali-

Wzmożony rytm pracy kilkuna- w Korei wywołał popłoch i spotkanie z Trumanem. miłującego Pokój rządu ogólno - nie pracy we wszystkich krajach wyra- :iu_Jąco na rzeczników zbrojenia w 

konsternację w obozie rządzącym Jednaltże celem tych wszystkich mieckiego, do którego zadań należa żają gorące poparcie dla. tych hłsto- Niemczech Zachodnich". Korespon-

stu zakładów PQligraficznych jest krajów Zachodu. Jeszcze miesiąc te rokowań nie było bynajmniej znale łoby opracowanie warunków prze- rycznych uchwał. dent „New York Times" Dldleton 

wynikiem wprowadzenia już nowych, mu Mac Arthur chełpił się, że woj- zienie dróg pokojowego rozwiąza- prowadzenia wyborów do Zgroma W Stanach Zjednoczonych obroń przewiduje, że ustawa ta będzie mia­

aocjalistycznych norm, które robotni ska USA „zakończą operacje" i wró nia kwestii koreańskiej, lecz opraco dzenia Narodowego. Powołanie do cy pokoju organizują. kampanię prze la w Niemczech Zachodnich olbrzy­

ey realizujlł z zapałem i entuzjaz- cą do domu na Boże Narodzenie. O- wanie nowych metod i zarzadzeń, życia Rady · stworzyłoby przesłanki ciw nowemu atakowi histerii wojen ml efekt. „Było by szaleństwem 

becnie, nawet ultra • reakcyjna ga zmierzających do wzmożenia agre- bezzwłocznego wszczęcia rokowań o neJ, któremu uległy amerykańskie myśleć - pisrze Didleton - łe ten 

mem. zeta „Chicago Tribune", rzmuszona sywnego kursu USA i Anglii. zawarcie traktatu pokojowego z k:oJ:a rządzące. Na licznych wiecach, nacisk ze wschodu nie będzie mia.I 

Na wojewódzkiej naradzie aktywu jest melancholijnie stwierdzić, że Uchwały, które zapadły na nara- Niemcami. m. in. na • wiecu pokongresowym zasadniczego wpływu na sposób my-

ekonomicznego przemysłu poligrad'i przepowiednie niefortunnego gene- dzie między Trumanem i Attlee w W ten SPoSób utworzenie ogólno- sprawozdawczym w Nowym Jorku, śłenia polityków zachodnio-niemiec­

cznego w Bydgoszczy, robotnicy, dzia rała mogą się ziścić w sPQsób zupeł Waszyngtonie świadczą, że koła a- niermeckiej Rady Ustawodawczej masy pracujące zażądały kategorycz kich", Korespondent „Associated 

nie dla nieco nieoczekiwany, bo- nie realizacji słusznych zada_ ń Kon- Press" donosi z Bonn, :!:e wielu Niem 

łacze partyjni i zwi<>~kowi stwierdzi- wi 
6 

~ cm do tego czasu wojska amery gresu. Narodowy Komitet Partii Po c w w stolicy Niemiec Zachodnich 

li, że stare normy były nie-0dpowied- kaflskie, być może, zupełnie przepę N A w I D ow N I stępowej USA w specjalnej rezolu- uwa:ia, ie ustawa ta będzie miała po 

nie, powodowały zahamowanie wzro d1A>ne zostaną z Korei. cji stwierdza: „Pómo, ale jeszcze we~ne praktyczne skutki w całej Tri. 

stu produkcji, gdyż nie pobudzały Charakteryzując nastrój, panują cza.8 rat~wać pokój... Wzywamy zonll 

pracowników do wydajniejszego użyt cy w kołach rządzących USA w wszystkich Amerykanów, niezależ- O czym świadczą te głosy1 ~wlad 

kowania maszyn i innych urzlldzeń związku z rozgromieniem wojsk M I Ę D z y N A R Q o o w E J nie od różnicy ich poglą-dów na inne czą one, że uchwalona przez Izbę Lu-

technicznych. Mac Arthura w Korei, „New York · - • l•westie, aby się zjedncczyll I wsp6J dową Niemieckie] Repnblikl Demokra 

Dotychczasowe normy · nie tylko Herald Tribune" pisał niedawno: nie zażądali od prezydenta Trumana tycznej ustawa o obronie pokoju jest 

wpływały ujemnie na wzrost produk „W wyniku wiadomości 0 pogarsza• pokoju, nte za.ś bomb". potęłnym ciosem wymierzonym w 

cji, ale wzbudzały również niezadowo jl\(leJ się i1zybko sytuMjl wojennej merykańskie i angielskie n1e wyclą stanowiłoby ważny etap na drodze W Anglii rozwija si~ z nową siłą podże!faczy wojennych, w agresor6w. 

lenie wielu pracowników, ponieważ w Korei, wytworzyła. się w waszyng gnęły wniosku z porażki wojsk ame zjednoczenia Niemiec i pokojowego akcja zbierania podpisów pod pety rewizjonistów niemtecklcb, marzą· 

były niesprawiedliwe. tonie.„ atmosfera niepewności 1 rykańskfcb w Korei, ani z jedno- uregulowania zagadnień e11ropej- cją pokoju. Dotychczas zebrano już cycb o odwecie, o nowych Oświęcl-

Oto, co m6Wi pracownik zakładów przygnębienia.". myślnego potępienia agresywnych skich. 1.400 tys. podpisów. Jak zaznacza mlach I Buchenwaldach. Swiadczą 

graficznych w Toruniu, ob. Biriu • działań USA przez demokratyczna żywy oddźwi~k, jaki propozycja prasa angielska, na ręce bryty jskie one, że ustawa o obronie pokoju 

kow: „W naszym zakładzie linotyp! W jeszcze bardziej poourym na- opinię świata. Doda(! należy, że WY Grot~wohla wywołała wśród postę- go ministra spraw zagranicznych na krzyżuje zbrodnicze planv amerykań-

'ei z łatwościii wyrabiali od 200 do stroju 'Znajdują się koła rząd;:ące nik6w parad nie uważa.ją za zadowa powej opinii publicznej Niemiec, pływają setki depesz od angielskich skich spadkobierców Hitlera, ldórzy 

300 procent normy, a nawet i więcej, -Europy Zachodniej, w której szerzy łające nawet ci, którzy pragnQI!by świadczy, że na1·ó<l niemiecki popie działaczy społecznych i Qrganiza- przy pomo~y reakcji niemieckiej przy 

podczas, gdy zecerzy z trudnością się Potężny ruch protestu przeciw po prostu, aby rządy USA i Wielkiej ra. bez zasirzcień Inicjatywę rządu cji związkowych, domagających się gotowują swlatu nową wojnę. 

wykonywali od 100 do 120 proc. Sta podporządkowaniu tych krajów tm- Brytanii wyplątały się jak najszyb- NRD. Nawet zachodn!o - niemiecka zakazu wojny atomowej, za.przesta· Jednomyślność Izby Ludowej przy 

re normy były opracowane źle i nie perializmoWi amerykańskiemu. Na ciej z beznadt.iejnej awantury kore prasa burżuazyjna zmuszona była nia wojny w ~orei, niedopuszczenia t,tc~walaniu ustawy o pokoju jest 

równomiernie". strój ten ujawnił się ze szczególną aflskiej. przyznać wyjatk(}wą doniosłość tej I do wojny z Chmami. swiadectwem, że Niemiecka Republl 

Wad tych nie mają nowe mierniki siłą Po oświadczeniu Trumana z inicjatywy. · Potęźne maniłestacJe franeusklch ka Demokratycmsa stanowi trzon wal 

pracy, idyż Sil przystosowane do mo dnia 30 listopada, zawierającym • • • mas pracu$ących świadczą o ich nie ki Niemiec przeciwko tmperiaUstycz-

~liwośei produkcyjnych każdego ro· groibę uiycia w Korei bomby ato • • • ugiętej woli pokoju. W wielu fabry nym okupantom. Stale t konie-

botnika l każdego warsztatu. DzU}- mowej. Jak donosi „Daily Compass" Dnia 30 listopada premier Nie· kach włoskich OTganizuje się straj- kwentnie jednoczy ona wszystkie nie 

ki temu wpływają na lepsze wykorzy - wśród delerat6w zMihodntch na mieckiej Republiki Demokra- od hwili k • ł Kongre kl na znak protestu przeciwko agre mleckie siły postępowe do walki a 

stanie maszyn ,i podnoszenie wyda3 Zgromadzenie Og61ne NZ zap.no- c za onczen a. • sywnej polityce amerykańskich kół głównym wrogiem narodu ntemle"-

nos
·ci·. I łk ...et p1 b" tycznej, Otto Grotewohl, wystoso- su Pokoju w Warszawie upły d h „ 

wa „ca Oni y PQ OC • rzą zącyc . kiego 1 ~ok?Ju ~wlatowego _ anglo• 

Ob. Karabasz z Państwowych Za Pan_ika ta wywołała gorączkową wał do kanclerza rządu w Bonn, nęły zaledwie trzy tygodnie . .Już o- Odpowiedzią. mas ludowych na no amerykansk1m nnperializmem 1 jego 

kładów Graficznych w Bydgoszczy Adenauera, list zawierający pror 1 hecnie jednak mamy wszelkie l>Odsta. WI\ fal~ imperialistycznej histerii słuąusa.ml. 

:mówi, że w jego zanadzie pierweze działalnoś6 dyplomatyczną. W po· zycje wszczęcia rokowań w spraWie wy do stwierdzenia, ie Jego hłsto- wojennej jest wzróst aktywnoŚ<>ł l'll Ustawa o obronie pokoJu .fesł wa-

wynikl pracy na nowych normach wy czątkach grudnia odbyły się narady stworzenia ogólno • niemieckiej Ra ryczne uchwały stały się udziałem chu obro6Mw pokoju. żnym narzędziem walki 0 pokój. 

kazujlł poważne zwłekszenie ,,-ydaJ· miedzv Attlee t BE!vJnem • jednej dY. Ustawodawczej. naJszerazych mas, boJOwYID l>l'Orra I :t, lllelnłkow. •· Mt 



• Str., 
• 

A DZIESIĄTY TOM· DZIEt STALI 
mu, zagrażający „wszelkiej stabilt okresie dyktatury prolebriatu, w przemyśle, będące wynikie:n reali- ni produkcyjnych, które staną sit: 
zacji" . .Jednocześnie wzrasta w siły okresie przejściOWYm od kapitaliz· zacji linii stalinowskiej, wytyczonej oporą dla dalszego przechodzenia 
ruch rewolucyjny w lu·ajach kapita mu do socjalizmu, w kraju otoczo· na XIV Zjeździe, rcnstrzygnęły zwy- gospodarstw chłopskich na tory wiel 
listycznych, rozwija sit'! coraz sze- nYm państwa.mi kapitalistycznymi" cięsko dla socjalizmu .problem „kto ltiej gospodarki spółd-zielczej. 
rzej ruch wyzwoleńczy w koloniach. (str. 101). kogo". 

Historia pótwierdziła w pełni Jasno i plastycznie przedstawił to- Wytyczając dalszy kierunek roz-
twierdzenie towarzysza Stali:rta, że warzysz stalin ciarysy przyszłego u- woju gospoda·rczego, a tnzcba wle­
„Październik OZJUWza zwycięstwo ide stroju komunistycznego. drz:ieć, że XV Zjazd dał dyrektywę o­
ologiczne komunizmu nad socjalde ,,Jeśli naszkicować pokrótce ana pracowania pierwszego planu 5-let• 
molaa.tyzmem, IDal'ksinnu nad re­ tomię społeczeństwa. komunistycz- nlego, mającego wzmocnić elemen-
formizmem" (str. 173). t l · d ZSRR nego, to będzie to społeczeństwo: Y P anowania w gospo arce , 

Bieg historii całkowicie obnażył a) w którym nie będzie własnoś towarżyi;z Stalin stwierdzil: „Zada-
rolę przywódców socjaldernokratycz ci pryWatnej na.Nędzi środków pro nie partii: rozszerzać i umacniać na­
nych, wszelkich Bevinów, Mochów, dukcji, lecz będzie własność spo- sze socjalistyczne pozycje kJuczowP­
Schumacherów i naszych rodzimych leczna, kolektywna; zarówno w mieście .tak i na wsi, 
zdrajców, z prawicy PPS - bezpo- b) w którym nie będrle klas 1 zmierza.jąc do llkwlc1acjl clemen· 
średnich najmitów imperiali.z.mu władzy panstwowej, lecz będą pra tów kapitalistyoznych w gospodarce 
anglo - amerykańs\."iego. n~rodo e .„ 

~ cownicy przemysłt1 1 rolnictwa, „ w J • 
Historia pokazała, że wszelka opo sprawujący samorv..ąd ekortomicz· Wymagało to pmede wszystkim 

zycja lub odchylenie nierozgromio- ny ja.ko wolne zrzeszenia pracują- zmiany sytuacji w rolnictwie, które-
ne i nieprzezwyciężone W porę pro-- cych; go tempo rozwoju pozostawało w ty 
wadzi wprost do oboou imperializ- l j łu c) w któr""" --...""darka narodo e za rozwo em praemys . 
mu, do obozu, w którym iznaleźli Się "''"" „~~ ... „ T st li 'kl · wa zorganizowana planowo będzie owarzysz a n wm iwie zanll• 
podli zdrajcy titowscy, ta trocki- się opierała na naJWYższej technl• lizował ;pl"Zyczyny tego stanu i na­
stówska klika sprzedająca swój kraj ce zaró;vno w ch:iedzinie przemy- kreślił drogę wyjścia. 
za judaszowe srebrniki imperializ- slu. jak i w dziedzinie rolnictwa: Przyc:zyny powolnego rozwoi'u rol mowi amerykańskiemu. 

d} w którvm nie będzie p'.i;eci- nictwa tkwiły w zacofaniu wsi, w 
Ta właśnie podstawowa zasada, • · d k · 1 b ł wief1stwa międi:y miastem. a wsią, .ym, ze pro u c.ia ro na y a je-

w porę zastosowana przez naszą między pnemnłem 3 rolnictwem; szcq;c rozdrobniona. „Wyjście - mó-
pt>.rtię, pozwoliła jej rozbić i prze- 'ł t st l' v r. 

e) W. kto'rym nrndukty będ-'e się WI ow.arzysz a m na X ZjPZ-
zwyciężyć pl'aw!cowe i nacjonali- ,.. " 41 d · 1 styczne odchylenie gomułkowszczyz rozdzielało wedlt1g 11'..asady starych zie - po ega. na st-0pniowym, lecz 

j korrlun'st,,,.w francuskich·. ,,o" k~.... nleprzprwanym jednoczeniu drob• 
ny i uratowała nasz kraj przed ze. - ' " " „z h I jd b I j 
· d d ó dego wedle zdolności·, l•a ... "emu we nyc na ro n e szych gospo· sciem na drogę Wio ącą o przywr • ""' d t 1 ł ki dle potrzeb"; ats w c l oPs eh, nie w drodze na• Stldin w roku 1927 

Ukazał się . niedawno w języku 
polshlm 10 tom dzieł .Józefa 

Stalina. .Jest to wielkie wydarzenie 
w życiu naszej partii i kraju. W to­
mie tym zawarte są prace, które wY 
szły spod pióra genialnego teorety 
ka i praktyka rewolucyjnego w o­
kl'esie od sierpnia do grudnia 1927 
r. Ten jednak kilkumiesięczny okres 
historyczny, zakończony XV Zjaz­
dem WKP (b), nazwany Zjaz<iem 
Kolektywizacji, miał poważne zna­
czenie dla triumfu budownictwa so 
cjalistyaznego w Kraju Rad. 

Co znamionowało ten okres? 

cenia kapitalizmu. cisku. lecz za. pomocą poglądowych 
Historia pokazała wielką prawdę f) w którym nauka i s7,tuka 7najdą przykładów i przekonywania, w wiei 

że reworucja skazana jest na prze- · k I d t t · 
tezy towarzysza Stalina, że „rewolu su~ w warun ac 1 os a ecznie po• kle gospodarstwa na p--'sta ... Jc spo-

graną, ze względu na chwilową sta ~1 b b ł · · A~ ~ "" „ 
c.fonistą .fest ten, kto bez zastrze7.eń my„ nyc · a Y mog Y osiągnąc Pm łecznej, "'romad'tkiCJ', kolcktyWncj 

bilizację kapitalizmu W tym oltresie. i k it „ 
bezwarunkowo, otwarcit> i uczciw e, ny rm ·w : uprawy zieini, przy zastosowaniu 

Gromiąc te kapitulanckie, socjal- g) 1 '· · d tk 1 ~ bez tajnych na.racl wo:iennycb go- w c.or~·m Je nos a wo na oc. ma.sz:vn, rolniczych i trai'toro·,v, przy 
demokratyczne, służace i:rtteresom t · I i k ł k hl ,.._ · k · ' 

tów jest bronic, osłaniać ZSRR, al~ ros t o awa „ . c e..,... t omecz- zastosowaniu naukowych metod in-
burżuazji twierdzenia Zinowiewa, oowlem ZSRR ;iest pierwszym na ności przypochlebi11,nia się „mot· 
towarzysz Stalin w pracy „o ułebcz ki • t nv. m tego s'•••1'at"" st·~n1·A. stę -ee...,, ten1yflkacji rolnictwa" (str. 303). 

świecie proJetariac m pans :wem re ~ „ - , • „ ~„ 
Pie<-zeństwle wojny 1 obronie woli1Cyjnym, budującym !'Oc.ializm", wi<lcic wolna" (str. 138). .Tedynie w ten sposób możliwe by 
ZSRR" dał głęboką analizę chara- Historia W}"kazała, że ZSRR jest Na XVIII Zjeź<izie WI<'P(b) towa- ło przyspieszenie tempa rozwoju 
ktcru ówczesnej stabilizacji kapita- niewzruszoną ostoją pokoju I postę rzysz Stalin na podstawie amtlizy rolnictwa, wypieranie elementów 
!izmu. pu na świecie. że broni matei;alnie doświadc7.cń budownictwa radzlec- kapitalist.vcznych na wsi oraz przy­

„Zinowtew 91łdzl - stwierd7.a to i mora1nl~ ludzkość przed zae:łada. kiego uzupełnił tP tezy. wskazując siąpienie w dalseej perspektywie do 
warzysz Stalin - że skoro 5tabill23 foką szy!cują jej ludożercy imperia na koniecznośl- zachowania Pań(lhva likwidacji kułactwa jako klasy. 
cja, to znaczy, że sprawa rewolu<'ji p k LI x'r z ~ listyczni. przy komunizmie w wypadlw !stnie rogram, na res ony na je"-
Jest przegrana. Nie r07llmie. że kry *· • • nia kapitalistyc-..mego otoCżenia. dzie, można bylo zrealizować jedyn!e 

Partia bolszewicka, kierowana zys kapitalizmu i przeRłankt je1to O~romny wkłćld w teorię mark- prz:v .ledhOC'lPsnym rozgromieniu 
przez wielkiego stalina. osiągnęła zagłady wyrastają 7.e stabilizacji". W pracach, zawartych w 10 to- sizmu - leninizmu stanowią tezy ~o- trockistowskich teorii o niezdolności 
duży sukces w realizacji nakreśla• (str. SG). mle, towarzysr. Stalin sprecyzował wareys7..a Stalina. dotyczące rozwoju prowadv.enla przez proletariat pod-
nej przez XIV Zjazd WKP (b) poli Na XV Zjeździe Pat'tii towarzysz w s~sób twórczy to nowe, co kultury narodowej. stawowych mas chlopstwa. i jedynie 
tyki uprzemysłowienia kraju. Zwią Stalin rozwija tę t:zę: . i :i wniósł Lenin do nauki marksistow- Towarzysz Stalin t>rzł'!ciwstaw:!ł przy realizacji w oparciu o biedotę 
zek P.adzieeki kroozył „pewnie i „.„ z samej właśnie stabil 7..ao., • 21 skiej. się kolonizatorskiemu stanowisku sojuszu rie średniakiem. 
aybko ku socjalizmowi, spychając togo, że produkcja ro3nie, z tego, W rozmowie z pierwszą amecy-
na dałaey plan i wypierając elemen że handel rośnie, z tego, że w7.ma· kańską delegacją towarzysz Stalin trockistowsko - ~inowiewowskiej o- Nie trzeba dowodzić, jak Wielkie 
ty kapitalistyczne krok za krókiem ga się postęp tecbniczy l tnożtiwoś W.YJ'aśnia, że Lenin oparł swą teorię pozycji, wypowiadającej &ię prze- znaczenie ma dla nas rinajomość 
• gospodarki nMooowej" (str. 296). cl Wytwórcze, gdy tymciasem ry- rewolucyjną na podstawowYch te- ci•Yko rozwojowi kultury narado- nauk.i Stalina o socjalistycznym 

Z 
. . . nek światowy, ramy tego eynku i zach ·Marksa, zawartych w ,,Kapita wej w ustroju soc.lalistycznym. uprzemysłowieniu i o socjalistycznej 

wycięstwo leninowsk1eJ teoni o sfery ""'\ywu "'oszczególnych '"'UP „„.W treści swoJej kultura narod6w przebudowie rolnictwa. 
T oś i -" do · oc'alizmu „" „ „. le". Lenin w żadnym punkcie nie lJ 

moz iw c ..... u wama s .i imperta.listycznych poiosta.1" mniej ZSRR, rozw ana przez władzę ra- Dzięki tym naukom Partia n"~za 
-· J'ednym kraJ'U stało sl<> :taktem „ odszedł od Marksa i Engelsa. Na d · k • ć w" 
"" " · lub bardziej ustabilizowane - wła ziec ą, powmna. by kulturą wspól rozbiła prawico'""" teorl"' vomuł· 
Zwycięstwo to szło w parze z roz gruncie tych tez Lenin rozwinął d . • „ .., „ 

• • * 
W pracach. zawartych w 10 tom!e, 

towarzysz Stalin rozwinął naukę o 
p~rtll. Podstawowe założenia partii 
noweii;o typu izostały w t:vch pracach 
tym dobitniej sprecyzowane. ze to­
czyła się o~tra walka o uchronienie 
lenlnowsk;ego charakteru partii 
przed próbami podważenia l rozbi­
cia jej pmez opozycje trocklstowską. 
Dla op07:ycji, która coraz wyraźniej 
~taczała sle na. antypartyjne pozy­
cje socjaldemokratyzmu. nie mogło 
być lniejsca w leninowskiej partii„ 
. Nie pra:vpadkowo towarzysz Sta­

l ·.n określił rolę opozycji jako agen­
tt1ry burżuazji stwierdzając, że „two 
rzy się coś w rodza,ju jednolitego 
frontu od Chamberlaina do Troc­
kiego". 

W pracy „Partia i opozycja" towa­
l"Z:VSZ St n lin demaskuje dwulicową, 
rozbii;icką. antypartyjną fizjognomię 

opozycji. wskazuje. że „ ... klasa ro­
botnicza nie może nie zdawać soble 
sprawy, że działalnaść opozy<'JI, zmie 
rzaJąca do poderwania iclazuej dy­
scyplhJY naszej partii, d'T.iałalność o. 
pozycji, zmierzają.ca do rozbicia na­
szej partii. to w istocie rzeczy dzia­
łlllność. 7mierzajaca clo poderwania 
dyktatury proletariatu w naszym 
l<raju". (str. 262). 

Towarzysz Stalin wskazywał, ~e i:i 
łę swą partia opiera na więzi z ma­
sami, na głębokiej wierze w masy. 

„Leninowskie kierownictwo 
wskazywał towarzysz Stalin - na. 
tYm właśnie polega, Zcby awangar­
da. umiała prowadzić za sobą a.rler­
rardę, żeby awangarda szła na­
przód, nie odrywająo się od mas. 
Ale żeby awangarda nie mogła się 
oderwać od mas, żeby awangarda 
n:eczywlfri<' mogła. prowadzić z:a 
sobl\ mllionowe masy, konieczny Jest 
jeden decydująoy warunek, mlano­
wicle, żeby mlisy same Przekonały 
się na swoim własnym doświadcze­
niu o słuszności wska•zań, dyrek· 
tyw, haseł awangardy". (str. 37). 

Na XV Zjeźda!e WKP{b) towa­
rzysz Stalin wiele uwag! poświęcił 
sprawie rozwijania w partii demo­
kracji wewnątrz - partyjnej, stoso­
wania oręża krytyki I samokrytyki 
oraz walce iz biurokraty1Zmem. 

_..._'enf"- o ozycJ·1· ~·ockisto·"sl'O- !inie z tego wyrasta naj1debsz:v i markslstows!{ą anallzę imperlaliz- nt ile la wszystkich ludzi Pracy, kul- kowszczyzuy, głO!lzącą w swej treści 
.,.uau "'" P " w ' - na•~s'-zeJ·s~y k-. zys kapl'-Jlzmn U""' socjalistyezn°, w swo'eJ· for- pokoJ·owe ~·.zrastanie _ IOCJ"all"'m. 1·ozl'vój nasz odb• · · 
zinowiewowskie,i, e obnażeniem jej s'w:f'ato•:„„ ... ;,· L-.'-'emlenny w ... nnn•e mu, jako ostatniej fazy lrnpitalizmu. ..,, „ ~ ... .., „ '"" Jwa się me w 

• "'"•v „.b .,„ N tv cl t ł te mie zas jest ona i bęclzle ona. kultu- Partia postawiła jasno zadanie clroclze mia.r-0wego, powszechnego 
~?~'te'geowoolubcylicjneg~ra~<:cjaldwema;;kre aw• wojny i 1.agraźa!ą.cy isinlenłu wszel zaa Le~ln~uon .!oiłi.~':':c~ ~ m~~n- rą niejednakową dla wszystkich wzmo·tenla walki klasoweJ· i st...,o- podnoszenia się W ' górę. Nie, towa· .„ ... ~, za. r ... -.-, za n kieJ stablli""cjl". „. narodo'w zsnR kul'ur"' na ''"10 ·v„ j Jl 
10 tomie, wykryWają podstawowe ""' kach imperią,Jlzmu 21wyclęstwa socJa fl ' • „ r.,. - wanla konsekwentnej polliyki WY• rzysze, mamy eszcze t asy, mamy 
łr6dla slly leninowskiej teorii dykta Historia z całą dokładnością po- Uztnu w pi>szczególnych, z osobna wą.„ (str. 76>· pieranla elementów kapitaltstynz- jesz<Jze sprzeczności wewnątrz kra-
tury proletariatu, wcielanej w ży- twierdziła ~ dalekowzroczną iPro- wzłetych krajach ka.pltallstyC'Zll$'Ch" „ • nych z 118.!11Ze10 życia gospodarczeiro. ju, mamy naszą Przeszłość, mamy 
ółe pod przenikliwym, crojnym ł da gnozę towarzysza Stalina. Potwier- (str: 100). ' • Dzięki temu mamy sukcesy w re- naszą teraźniejszość i przyszłość, za 
Iekowzrocznym kierownictwem to dziły ją lata kryzysu po 1929 roku, Lenin roZWinął rnarksigtowską te aliZ&cji Planu 3-letnłego 1 pierwsze- chodził u nas między nilni sprzecz-
warzyna Stallna. potwierdziła ją druga wojna śwlato orię dyktatury proletariatu, określa Szczególnie istotne i watne •- dla go roku Sześciolatki. nO!iol I nie możemy posuwać się na-

wa i je• wynik, który prżyni6Ał dal jąc J'ą ,,J"ko S"Aze ... óln'"' form"' so,'u- nas prace towarzysza Stalina, mó- • przód, kołysząc się miarowo na fa-
T,.,,„A,_ prac" te stanO'Wl'ą n1'ewy J "' ....... " .,, "' '' • d~-' h d i „_, d · !J!l.i0 ki temu ,,nrooes socJ'aJlstycz- l h • 

"'"""' "' - szy wyłom w obozie imperialistycz szu kla110w6 g0 proletariatu, będące wiące 0 za <11iu.s.c w z eU<L.tnle po - " ~ ac zycia. Posuwanie slę nasze od-
czerpaną skar~micę Wiedzy. ;narksi- nym Powstanie krajów demokracji *o sił" kierownic~"', z wyzvskiwany niesienia socjalistycamej gospodarki nej przebudowy przemysłu slęrnął bywa. się w clrodze walki, w drodze 
stowsko lenmowskiej M1hony bu " .,, .,.. ·~ d · J kty l k'e już e;łębokó i rola elementów kapl- j 

. - . · . . ludowej, wyzwolenie spod jarzma mi nutsami, kia." t1ieprolet.'\riackicb naro oweJ. asną pcrspe wę 1 rozwo u sprzeC"llnoścl, w drodze 
dowmczych Polski Ludowe) cze1pać k "W j ó ... t" l talisty<'.:mych sprowadzona została w · . . . obcego 1 rOdzimego kanitflłu wielo (<'liło""tW" ltp.), J'ako siJamt klero- rune ro„ o u na wczdnym e „p e , przezwyctęza.nla tych sprzec:mo.§cl, 
będą z prac gemalne"'o stratega re- „~ "" b d · t ZSRR k •1 ł t przemyśle do niewielkieao odsetka" 

. ,., . milionowego państwa Chin Ll1dO- wniczymi" oraz jako tormę demo- u OWillC wa w na re~ i 0 - " w drodze ujawniania i likwidacji 
wolucJi, to~arzyi:za Stalina, Lpod~ wych i powstanie Niemieckiej Re- kracji najwyższego typu, demokra- warzysz Stalin n.a XV Zjeździe (Bierut). tych sprze~ości". (str. 327). 

w_owe nauki teoretyczne, naochme- publiki Demokratycznej jeszcze bar cji proletariackiej, będącej wyra- WK.P(b). Dzieki temu udriiał w rprodukcj! Nauki te oświetlają dl'Ogę działal-
n1e. d~ pracy nad budową. podstaw I dziej zaostrzyło przeciwieństwa w zem interesu więksr.ości ludności. Wielkie osiągnięcia na odc:nku sektora socjalistycznego W!lrośnie w ności każdej rewolucyjnej partii pro 
!OCJalJzmu_ w naszym kraJu. obozie imperialistycznym, jeszcze Lenin nakreślił formy i sposoby uprzemysłowienia kraju oraz wzrost 1955 r. do 99 proc. Dzięki temu ma- letariackiej, odsłaniają one do głębi 

Spróbujmy ująć niektóre podsta- bardzej pogłębiło kryzys kapitaliz- „skutecznej budowy socjalfamu w socjalistycznych torm gospodarki w my obecnie już ponad 2000 spółdziel prawo rozwoju społeczne"'o w dobie 

wowe założenia marksistowsko-leni r---·-----------------„, „ 
-----------------------------------------•• budowy socjaliizmu, uzasadniają ko-

nowsklej nauki o rewolucji, o pra· Jtieczność nieugiętości w zwalczaniu 
wach rozwoju społecznego i prak- l<:uranty kremlowskie wybiły wielkiego chorążego pokoju, towa etafioowskiego bloku komunistów 8wlą.tecmy nastrój panuje rów trudności,potrzebę hartu i konsek-
tycznym stosowaniu znajomości sz6st" rano. Nad niezmierzonymi rzysza Stnl1'na. W ci•"''" trzech i bezpartyjnycl1, wypowiadaJ·nc nież wśród mas pracuJ'ących Sta- · · I · · 
tych praw w codziennej działalności ... „„~ ., wencJ1 w prr.zysp eszamu rozwoJu so-
politycznej 1 organizacyjnej na 0 _ obszarami zieDli radzieckiej po· godzin oddało &"łosy 100 proc. wy· się tym samym :ta dalszym roz· lingradu. W mieście ich kandydu cjallstycznego. 
kreślonym etapie rozwoju historycrz;- płynęły uroczyście majestatyczne borców. kwitem na.ukl radz'iecldej, ·wzro- je bowiem do rady miejskiej Nie ma ani jednego 

nego. dtwięki hymnu ZSRR. W tej chwi Wrzucaj'lc kartke do urny, to- stem potęgi naszej ojczyzny, za Wielki Stalin. Stalingrad -" to 7.awartego w pracach 
W pracach „Międzynarodowy cha li otwarły się w Moskwie i innych karz - stachanowiec zakładów triumfem tw6rczej pracy, za poko symbol niezachwianego męstwa Stalina, którego by nie 

twierdzenia 
towarzysza 
potwlerdził 

l'akter Rew0Juc1·1 Październikowej", bieg historii. 
miastach radzieckich podwoJ'e Io- metalowych,· Az1'z Sc1"dgabarow, 1·cm na całytn s'wiecie" narodu radzieckiego. Pod J'eao mu B' h 

„Rozmowa z za.granicznymi detega· • "' 1eg istorii potwierdrził wielką 
cja.mł robotniczymi", „Sytuacja. młę kali wyborczych. Ale jeszcze na oświadczył: W kołchozie „Priebudzenie" rami zadano śmiertelny cios zabor prawdę 0 pokojowej polityce Związ-
dzyna.rodowa. a obrona ZSRR", to- długo przed tym ptzystą.piono do „Z uczucil.'m dumy 1 radości gło (obw6d orłowir.ki) wyborcy gło- com hitlerow&kim, obecnie zaś re· ku Radzieckiego: 
warzysz Stallo wskazuje na epoko- głosowania w Sachalinie, ·w Cha· suję na towarzysza Stalina, na sowali zgodnie na 1wego ziomka, alizuje się gigantyczne roboty „Podstawą, n3flzych stosunków z 
we znaczenie Wielkiej Socjalistycz- barowsku, Irkucku, wszędzie tam, rzecz dalszego rozwoju naszej Ilię Sawina, szere&'oweiro kołchoź przy budowie olbrzymiej elektrow krajami l<apitallstycznyml - mó-
ne:i Rewolucji P11ździemikowej, któ gdzie dzień rozpoezv, na się znacz- j Wi lk' dl . ni"'·a. nł wodneJ·, roboty, znamionu.Jące wił towarzysz Stalln na XV Z:ież-
ra „oznacza zasadniczy przełom w 0 ezyzny. e ie to a mnie "' ·' dzie WK!P(b) - Jest stwierdzenie 
historii ludzkości, za.sadnłczy prze- nie wcześniej. Miliony ludzi ra· zwycięski marsz nnrodu radzie· możllwoścl \VSpółlstnicnia dwóch 
łom w losach dziejowych kaoitaliz· dzieckich wybieraja dziś delega· „+·~~.·„~.„.„::::::::;;:r.::.::::::::-;:„;:;:;:;:;:::~::;::w:::::;:~;:;;„::•++. ckiego do komunizmu. przeciwstawnych systemów". (str: 

mu światowego, zasadnicey przełom tów do rad krajowych, ob,vodo- f•: ;9t Z niebywałym entuzjazmem gło 287). 

w ruchu wyzwoleńczym proletariatu wych, okręgowych, miejskich, re- : N d d ; sowali stalingradczycy na wiel- Bieg historii pohvierdził genialne 

światowego, zasadniczy przełom w }::~·-·.: aro' ra zi•eck•i głosu•ie ·=.·:·:.~ przewidywania towarzysza Stalina, h tkl t f h i ft jonowych i aminnych. k1'e"'O wodz~ narod6w 
•i><>sobac wa onnac organ z„ „ ~ ft • że fakt istnienia i umacniania się 

eJi, w życiu codziennym i trady- Dzień 17 grudnia. 1950 r. prze· W odległości tysięcy kilometrów Kraju Rad stanie się potężnym bodź 
cja.ch, w kulł.urze i ideologii mas wy istoczył się w wielkie święto lu· od Moskwy, w dalekim Jużno- cem dla ruchu rewolucyjnego, ze 

;r:~wa.nycb całego świa.ta." (str. dzi r~dzieckich. W chwili, gdy f~. (Li 5 I z MOS kW y) ~.~ Sachalińsku, pierwsza podeszła do ~~;~~~:rr:~~we wyłomy w obozie im-

Towarzysz Stalin stwierdza, że piszemy te · słowa, jeszcze nie pod ~ ~ urny SO-letnia staruszka, odzna-

Rpi~t'\:a"i~!~c0jwia ~as'f.mdz1.~er~{~yow~0:,a~~łak~~ sumowano wyników. Drzwi lotkali ·~•.:;:;.:,:.:,.::;••.·-:.·•.:;.:;.~::;.„:;:·.„..:.::;.x::.~~·.•·.:.;:;.:;.-•.:.;~··~·::.:·.·:.··Jt;. Aczona Dor~ke:em matki • bohaterki, k:~~~~~~~iegod~ięk~r~f~:cde~:~i~ 
~„ wyborczych stoją jeszcze o wo- nna eJ ma. „ l d · Ch' L d h Ni 

re?.o nigdy się już nie podniesie. CJI u oweJ, m u owyc , e-
.,Włalinłe dlatego ka!)ita.lizm nigdy rem, ale już można się przekonać, szczęście pracowa~ dla dobra kra· ·„ W naszej wsi - mówi kołchoi „Glosując na. towarzysza Stali· mieckiej Republiki Demokratycznej 
Ju:i: tde odzyska owej „równowagi" ł z jak11 jednomyślnościn głosował ju, dla dobra narodu. W okresie nica Anna Wasilewa - panuje na - mówi Dejkina - głosuję na - to poważne wzmocnienie obozu 
owej „trwałości", jaką posiadał naród radziecki na wielkiego Wo· powojennej pieciolatki wykona-· dobrobyt i kwitnie kultura. Gdy rzecz szczęśliwego życia, kt6re socjalizmu. pogłębienie sprzeciznoścl 

przed Paidzl~miklem". dza i Nauczyciela, towarzysza łem 15 norm rocznych. Po zacią· spojrzeć na ulice, wszędzie widnć dała mnie i moim dzieciom Kon· systemu kapitalistycznego i przy-
„.„Kryzys ka.pitallzmu świ&towego · · spieszenie jego upadku. 

doszedł do taJdego st<>pnla. rozwoju, Stalina, na kandydatów stalinow· gnięciu warty stachano1vskiej dla nowe domy, obsadzane nowymi stytucja Stalinowska." Nauki towarzysza Stalina potwier 
kiedy płomienie rewolucji nleuchron sklego bJ..oku komunistów i bezpar uczczenia wyborów, w ciągu 16 drzewkami, nową szkołę, nową bi Niezwykła radość panowała w dzane są w codrzicnnej praktyce na-
nie mmzą. wybuchać już to w ośrod tyjnych. dni grudnia wykonałem dwumie· bliotekę. Ustrój klołchozowy dał Gori - mieście rodzinnym towa- szego budownictwa socjallstycznego. 

kach imperializmu, jui to na pery· W wielu dzielnicach wybor· sięczne 1adanie. To mój podaru· nam prawdziwe szczęście. Dlate- rzysza Stalina. Wszyscy wyborcy Pomagają one przezwyciężać trudno 
feriach obracając wniwecz ka-pita· nek na cze~ć wv. borów." go też z radościR gło1:>uję na kan- głosowali na wielkiego wodza mas ści na na~cj drodze naprzód. zwal-
lłstyc~I\ łataninę i z każclym dniem czych Moskwy, m. in . . w stalinow· "' czać pozostałości socjaldemokratyz-
ezyniąc bli7szym upadek kapitalizmu. skiej dzielnicy wyborczej, gdzie W Mifzurińsku, rodzinnym mie dydatów stalinowskiego bloku ko- pracujących całego świata. mu i prawicowo nacjonalistycznego 
Jota. w jotę jak w znanej bajce: „o- kandyduje towarzysz Stalin, do sc1e wielkiego przeobraziciela munistów i bezpa~jnych." Głosując jednomyślnie na Stali- odchylenia. Pomagają budować par-
gon wyciągnął - nos Uln'Zl\zl, nos południa oddali głos wszyscy wy• przyrody, twórcy radzieckiej agro Wyborcy jednego z wielkich o- na, na kandydatów stalinowskie- tię typu bolszewickiego, partię zwią 
wyciągnął-ogon ugnązł" (str. 2451· biolo~ii materialistycznej, Iwana środków przemysłu włókiennicze- go bloku komunistów i bezpartyj- zaną z wielomilionowymi masami, 

Oto genialne ujęcie prawa dinlek borcy. · zdolną przezwyciężać wszelkie trud-
tyki rozwoju społecznego na danym Wczeifaie zbudziła się tego dl1ia Miczmina, pierwszy głosował dy· go - miasta Iwanowa. - uczcili nych, ludzie radzieccy zaman1fe- naści w walec. 
etapie. stary u~trój idzie nieuchron Ałma-Ata, stolica Kazachstanu, rektor Centralnego Laboratorium datę wyborów azeregien1 wybit- stowali swą niezachwianą jedność Prace towarzySlla Stalina, to prace 
nie do upadku; wyzwalają się nowe Przed drzwfami lokalu 122 okrę· Genetycznego im. Miczurina, nych osiągnięć produkcyjnych. Za moralną i polityczną, SW'ł bezira- genialnego myśliciela, nieustraszo-

rewolucyjne siły proletariatu i lu- gu wyborczego zebi·ały się thnnł prof. Gorsz.kow, który trzydzieści łoga fabryki im. Fiodora Zinowie- nicznq miłość do Wodza i Chorą· nego i przewidującego stratega i 
dów uciskanych.' lat teJYl•l rozpoczął współpracę z wa wykonała w dniu wybor6w pię źego Pokoju, Towarzysza Stalina, praktyka rewolucyjnego. Prace te 

Wielka siła znajomości praw roz ludzi. W okręgu tym kandyduje odzwierciedlają geniusz, teoretyczny 
wojowych epoki imperializmu i re- do rady miejskiej Ałma•Aty Jó· Miczu1·inem i został pierwszym cioletni plan produkcji tkanin i SWIJ gotowość ofiarnej walki o i niespożytą siłę twórczą ukoch:me-
wolucji proletariackich była dźwi- zef Stalin. Każdy z wyborc6w pomocnikiem wielkiego uczonego. zobowiązała 1ię "'Yprodukować triumf komunizmu, o triumf po- go Wodza postępowej ludzkości _ 

gnfą zwYcięstwa nad opozycją troc pragn"'ł pierws:ty oddać głos na Prof. Go1·szkow mówi ze W'l<l'U· 1.860 tys. metrów tkanin ~onad koiu na świecie. Towarzysza Stalina. 
klstowską, siejącą niewiarę w siły „ w. POLAKOW 
Jclasy robotniczej, ki-aczacą o tym, og6lnonarodowe~o kandydata, szeniem „Głosuję n.a kandyd<.tów: plan pięcioletni. 
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WspólpFaca gospodarcza. między · nlrodatą i tvtłod'zi~ż · v: pierwszei ·linii 

postulatem łudzi miłuj~cych. p o kói „M•od~w:!„! !!a!. ;~,dJ~.!.~.!! My""~ 
P1·zejście z gospoda1,ki pokojowej 

na tory gospodarki wojennej i stałe, 

coraz szersze stosowanie dyskrymi­
nacji w stosunkach gospodarczych -
oto, co charakteryzuje politykę go­
spodarczą imperialistów amerykań­
skich - politykę, którą narzucają 
wszystkim 
satelickim. 

bez wyjątku państw1>m 

Zagadnienie stosunków gospodar­
czych krajów kapitalistycznych z 
ZSRR i krajami demokl·acji ludowej 
Europy i Azji ze szczególną wyrazi· 
stością ujawnia ten proces. Od kil­
ku lat wysiłki amerykańskich pod­
źegaczy wojennych zmierzają do 
maksymalnego ograniczenia wymia. 
ny handlowej z krajami demokratycz 
nymi. Każdy niemal miesiąc przy­
nosi listę towarów, których eksport 
do krajów Europy Wschodniej zo· 
stał zakazany przez amerykańskich 

imperialistów. 

muje praktycznie cały eksport Sta­
nów Zjednoczonych do wszystkich 
państw demokratycznych. Jak dono­
si agencja Reutera „zakaz ten będzie 
naśladowany przez inne paf1stwa za­
chodnie''. 

Ostatnio imperialistyczna polity­
ka dyskryminacyjna objęła l'Ównież 

transport. Mianowicie wydano zakaz 
przewożenia jakichkolwiek towarów, 
przeznaczonych dla Związku Radzie­
ckiego oraz krajów demoluacji ludo­
wej na samolotach lub statkach ame­
ryk~ńskich. 

Czynnik dyskryminacji w między­

narodowych stosunkach gospodnr­
czych prowad?.i kraje marshalłow­

skie do co1·az większeg6 uzależnienia 
od dolarowych dyktatorów, przygoto 
wujących nową wojn!,', stanowi źró­
dło konfliktów, zagrażających spra-
wie pokoju. 

ukowienia sytuacji międzynarodo-

wej, domagamy się powrotu do nor· 
malnych stósunków handlowych mię· 
dzy rozmaitymi krajami na warun­
kach wzajemnie dogodnych, zas1m­
kajających potrzeby narodów, wyklu 
czających wszelkie formy dyskrymi-

poszanowania interesów małych 

wielkich państw, z którymi łączą go 
stosunki gospodarcze. Natomiast im­
perializm opiera stosunki gospodar-
cze z innymi ln·ajami tylko na wy­
zysku, cU!4ąc do gospodarczego i po­
litycznego opanowania tych krajów, 

nacji ekonomicznf'j, zapewniających do przekształcenia ich w zaplecze su­
rozwój gospodarki narodowej i nie- rowcowe i w dogodne rynki zbytu. 
zawisłości go.spod:uczej wielkich Orędzie Kongresu Pokoju, żądając 
małych państw". t>rzywrócenia współpracy gospodar-

Kongres wzyv.·a więc, by ze stosun czej, opartej na zasadzie poszanowa­
ków gospodarczych pomiędzy po- nia. wzajemnych interesów, współ­

szczególnynvi krajami wyrnr.:owany 1>rncy, z które.i znikło by poj~ie dy­
zostat wRzelki nacisk, dy~krymina- skryminacji , wysuwa postulat, wyra 
cja, pdihy pn:?porządko~·ania p;o.;;po- żaiary d~żenia setek milionów Ju­
darczcg-o matych, mniei zamożnych cizi. Setki milionl1w ludzi 1>ragnie 
!):tń<>tw przez mocar!'twa. hol\ iem, by znikly czynniki, stwarza 
Związek Radziecki, stoją cy nie- jące niebezpieczeń!:;two wojny, by 

złomnie na stanowisku możliwo~ci znikły czynniki hamujące rozwój go­
w~ółistnienia i współpracy państw spodarczy krajów. czynniki niosące 
o różnych ustrojach, zawsze bronił z sob;] nędzę i niewol~ gospodarczą. 

Pod tym pQstulatern ruchu obrońcćiw 
tych zas1i;d w międzynarodowych sto pakoju, podflisuje si~ każdy uczciwy 
sunkach gospoda1·czych. Stosunki człowiek, pragnący pokoju, rozwoju 
Kraju Socjalizmu z innymi krajami 

1 

gos1JOrlarczego swego kraju, pragną­
zaws:r.e były i są oparte na zasadzie cy rl<iobrohytu. 
obopólnych korzyści i całkowitego tr. 

pierwszych szeregach bojowników o Halina Sawicka, Cecylia Maciej-
pokój i socjalizm. o lepsrz.e jutro na- czyk i wiele fanych. 
szego ludu. Bronić pokoju, budować w ZPW im. Reymonta w oddzia­
socja lizm, to znaczy nieustępliwie le mechanicznym powstała młodzie­
jak żołnierz na froncie walczyć o żowa brygada. montażowa, której 
podniesienie potęgi naszego przemy członkowie kol. kol. Peda, Nud~ik, 
slu. o podniesienie naszej produk- FHip,iak i Skupińsld złożyli dekla-
cjl". · rację o przyjęcie do ZMP. 

Oto słowa apelu Krajowej Narady Na apel „Zaciągu !Pokoju" odpo-
Aktywu Robotnice;ego ZMP. wiada także młodzież naszego woje-
Słowa te z.rozumiała doskonale 

młodzież robotnicza naszego miasta. wództwa, wstępując do ZMP i podej 
Na masówkach organizowanych mując zobowiązania produkcyjne. 

W Tomaszowskiche Zakładach Włó· 
przez zarządy fabryczne Zl\IIP, idąc kien Sztucznych ZMP- owcy posta-
za pr:z:ykładem Lucyny Maciejew- nowili dodatkvwo wykonać 3.000 
skiej coraz wjęcej młodych robotni- sztuk haczyków rze starego drutu, z 
ków i robotnic wstępuje w szeregi tym, że wartość ich bedzie taka sa­
organizacji młodzieżowej. ma, jak nowego. Hufiec SP. ~o­

- Doskonale rozumiem, że· każ.dy bowiązał się dodatkowo rzaładowac 2 
młody człowiek winien znaleźć się wagony. w ZPB w Zgierzu, ZMP-ów 
w szeregach obrońców pokoju i dla- ki Maria Białas i Kaczorowska po­
tego proszę o przyjęcie mnie do stanowiły pracować wydajniej ni~ 
ZMP, który przewodzi młodzieży i dotychcrzas. w Państwowej Fabryce 
mobilirzujc ją do wykonania planów, Drutu i Wyrobów Drucianych w Ra 
do wa:ki .o ·pokój - powiedział kol. damsku wstąpiło do ZMP 86 mło­
G~rzk1ew1cz z ZPB im. Marchlew- dych robotników. ZMP-owcy posta­
sk1ego, . . nowili zorganizować 8 brygad mlo-

Kol. Stefama Dubroszek z ZPB d . . h a lr·ierowru'cy 2 brygad · 1 „,,.ń · • · d ł . z1ezowyc , ~ , 
im. J.uaJa oswrn CJlY a . . Kowalczyk i Karasek, zobowiązali 
Wy~onam'( przed terminem Plan I . · gnać 105 proc. normy. 

6-letm, · gdyz w naszych sze~e~ad~ się osią · . ańskL 
~najdują się C'Zołowi młodz1ezow1 1Stamsław Szczep 

Jak brutalna jest presja amery­
kańskich imperialistów na kraje zale 
żne, świadczą dobitnie fakty zmusza 
nia. tych krajów do niedotrzymywa· 
nia przyjętych na siebie wbowiązań, 
do odmawiania państwom demokra· 
tycmym dostaw w zamian za. otrzy 
man c już towary. Jaskrawym tego 
przY'kładem było w październiku br. 
wstrzymanie dostaw angielskich o­
brabiarek dla krajów Europy Wscho­
dniej, a w tym również i dla Polski. 
Rząd brytyjski przela•eślił wówczas 
złożony przez siebie podpis i, ulega­
jąc naciskowi Stanów Zjednoczo­
nych, zakazał dostaw obrabiarek Pol 
sce, która lojalnie wypehtiła swoje 
~obowiązania i dostarczyła Anglii 
towarów w trudnym dla niej okresie 
deficytu dolarowego. Podobnych 
przykładów można by przytoczyć 

bardzo wiele. Imperialiści amerykań 
scy, stwarzając dla realizacji swych 
celów sztuczne definicje „st1:ategicz 
nych" surowców czy towa1·ów, doszli 
do tego, że pod to pojęcie podciągają 
wszelkie a1'tykuły inwestycyjne i ... 
lekarstwa, igły gramofonowe itp. 

Już w czerwcu br. znany ekonomi­
sta szwedzki, sekl·etarz Europejskiej 
Komisji Gospodarczej ONZ, Gunnar 
Myrdal, oświadczył wyraźnie, że 

„bez istotnego ożywienia wymiany 
Wschód - Zachód Europa Zachodnia 
nie może liczyć na uniezale:lnienie 
się od Stanów Zjednoczonych". O PODNI ESIENIE KWALIFIKACJI "MAJSTRÓW 

Lista towarów „zakazanych" obej 

W wyniku polityki dyskryminacji 
miliony ludzi w E uropie Zachodniej 'W 
traci pracę. Fabryki, produkujące na zakładach im„ 
potrzeby pokojowe, zostają zamyka- Każdy już dziś zdaje sobie closko­
ne bąd:r. z braku surowców, bądź z na!e sprawę z tego, jak poważna jest 
braku zbytu na wyprodukowane to- rola majstra przy realizacji planów 
wary. W niektórych krajach jak np. proclukcyjnycb. Szczególnie mocno 
w Anglii istnieją po dziś dzień 1>o- podkreślił fo zaqadnienie ostatni arty. 
ważne ograniczenia żywnościowe, któ kuł tow. Jóźwiaka, n::i.czelnego dyrek­
re, rzecz jasna, mogłyby być zlikwi- tora CZPB. Ten zakład, w którym 
dowane, gdyby kraj ten nie pro,va- majster nie spełnia należycie swych 
dził polityki dyskryminacji w han- zadań. musi prędzej czy później, m1t­
dlu ze Związkiem Radzieckim i kra- knąć się na µoważne trudności. 
jami demokracji Indowej. Ostatni za- Właśnie tego rodzaju trudności wy­
ka~ handlu z Chinami przyniesie np. stępują obecnie bardzo wyraźnie w 
Anglii nowe wielkie trudności gospo- ZPB im. Marchlewskiego, gdzie znacz­
darcze. na większość majstrów tkackich nie 
Orędzie II światowego Kongresu wypełnia swej roli, roli oficerów pro­

Pokoju do Organizacji Na1·odów Zje dukcji. 

dnoczonych stwierdza - „W obro- Jak przedstawia się na tvm •. odcin­
nie żywotnych interesów ludności ku sytuacja w zakładach im. Marchlew 
wszystkich krajów, w dążeniu do u- skiego? 

. 

Prz yc zy ny niskiej 
wydainości 

Trzeba przyznać, że prowadzi się 
tutaj systematyczną kontrolę wyko­
nania planów dz1ennych przez po­
szczerrólne partie tkaczy. sporządza­
ne sa również codzienne zestawienia i 
wyk;esy. Na pozór zdawałoby się 
więc, że wszystko pozostaje w całko­
w1tyni porządku. Lecz po dokładnym 
zbadaniu treści tych zestawień prze­
konujemy się, iż µoza O\'{ą spra­
wozdawczością nie tkwi żadna praca 
wychowawcza, nie są czynione jakie­
kolwiek starania , nad podniesieniem 
v.ryników pracy poszczególnych partii 
majsterskich. 

Krytyka pomogła usprawnić 

Oto, na przykład, partia Nr. 7.. W 
dniu 30 listopada rb. majster z pierw­
szej zmiany uzyskał 116 proc. normy, 
natomiast majster III zmiany - 65 
proc. Już następnego dnia dla ,,soli­
darności" wszystkie trzy zmiany wy­
rabiają 79,92 i 13 proc. Zmiana III na 
partii Nr. 31 wypełniła w dniu 1, 12. 
rb. - 49 proc. normy. 

Zapytani o przyczyny tak niskiej 
wydajności, towarzysze tłumaczą się, 
że w partiach tych pracują młodzi tka­
cze, albo też. że majstrowie są słabo 
wykwalifikowani. Zwalają również 
winę na osnowy, na wątek, na cewki, 
nie dostrzegając najważniej~zej przy­
czyny zła, a mianowicie, braku dosta­
tecznego przeszkolenia zawodowego. 

pracę zwiqzkowq w ZPJG im. Wróblewskiego 
Dnia 3 października br. na łamach 

„Głosu Robotniczego" ukazał się arty 
kuł. omawiający krytycznie działal­
ność rady zakładowej ZPJG im. Wró­
blewskiego, jak również wytykający 
organizacji partyjnej oraz Komiteto~ 
wi Dzielnicowemu Bałuty obojętnośc 
wobec niedopuszczalnego stanu rze­
czy, istniejącego na tym odcinku w 
zakładach. 
Artykuł wskazywał na zły styl pra­

cy rady, zarzucał jej, że nie wciągnę 
ła do akcji związkowej mężów zaufa­
nia oraz grup związkowych. Mówił o 
braku zainteresowania ze strony rady 
dla zagadnień produkcyjnych, o tym, 
że rada nie uwzględnia uwag robotni­
ków. nie troszczy się o sprawy so­
cjalne, o stan maszyn itd. Przytaczał 
fakty, świadczące o niewłaściwym 
traktowaniu robotników przez radę, o 
panującym wśród niej kumoterstwie. 

Podstawowa organizacja partyjna, 
znając te stosunki. nie zajęła się na­
prawieniem sytuacji. 

Bierność także okazywał Komitet 
Dzielnicowy Bałuty, chociaż wpływały 
doń skargi na zły styl pracy rady za­
kładowej. 

Przełom na odcinku 
pracy związkowej 

A(tykuł znalazł należyty oddźwięk 
w Komitecie Dzielnicowym. W trosce 
o postawienie pracy partyjnej i związ 
kowej na właściwy poziom, Komitet 
Dzielnicowy dokładnie rozpatrzył dzia 
łalność rady w Zakładach im. W ró­
blewskiego. Osądzono krytycznie wła 
sną dotychczasową biern.ogć oraz błę­
dy, popełniane przez podstawową or· 
ganizację partyjną, która niedostatecz 
nie żyła zagadnieniem produkcji i nie 
dokładała starafi dla podniesieiHa 
pracv organizacji związkowej. iN re 
zultacie odwołano dotychczasowego 
sekretarza organizac ji partyjnej, a 
na jego miejsce wysunięto wypróbo­
waneqo, aktywnego instruktora KD. 
tow. Kazimierza Romańskiego. 

Tow. Romm'lski po objęciu stano~ 
wiska I sekretarza organizacji partyj­
nej, zwołał posiedzenie egzekutywy. 
na którym poddano dokładnej anali­
zie dotychczasową działalność rady 
zakładowej. Zgodnie z życzeniem ca­
łej załogi, powołano nową radę, na 
razie komisaryczną. Rada komisarycz 
na za opieszałe odnoszenie się do 
pracy związkowej usun<~ła niektórych 
radnych, m. innymi Adolfa Sterlinga, 
Władysławę Hajduk i Józefę Arendt, 
powołując na ich miejsce cies;:;ących 
się uznaniem załogi aktywistów związ 
kowych. 
,, Już następnego dnia nowa rada roz­
ooczela swa działalność opa rta na ko-

lektywnej pracy całego 'aktywu związ zakładowych jako 'organizatora współ­
kowego. Każdy radny otrzymał odci- zawodnictwa. narad wytwórczych i ja­
. nek p~acy, za który ponosi całkowitą ko organizacji powołanej do troski o 
odpowiedzialność. codzienne materialne i kulturalne in- Dlaczego partia Libery 

nie osiqga 100 proc.? 
teresy załogi". _ 

Na p1zykład tow. Filipiak w myśl Tak właśnie pojmuje swe zadania 
zalecenia rady sporządza tablice ilu- nowe kierownictwo organizacji partyj 
strujące _wykonyw~nie planów p~zez nej ZPJG im. Wróblewskiego. Tn- Co prawda w ZPB im. Marchlewskie 
po~zczegol!le odd~iały produkc_v1ne. teresuje się pracą rady zakładowej, go zorganizowano kurs zawodowy dld 
Kazdy. m~z zaufam.a ma obow1ąze~ I udziela jej pomocy, kieruje jej dzia- majstrów. Na kurs zapisało się 46 
załatw1ama ~szelk1c~ spraw .robotni- łalnością, dbając 0 pełne zaktywizo- osób. Kurs ten powinien bezsprzecz­
ków, zna1du:1ących ~tę. w zasięgu 1e- wanie organizacji związkowej. nie przyczynić się do podniesienia po­
go wupy ~wiąz~owe1. ':H~Z aktywnego Całkowitej zmianie uległ stosunek ziomu kwalifikacji personelu majste:-­
udziału w 1edne1 z komis11 powołanych Komitetu Dzielnicowego Bałuty, który 5kiego. Ale niestety, kurs nie spełnia 
przez radę. otoczył czujną opieką organizację par pokładanySh w nim nadziei. Frekwen 

tyjną w Zakładach im. Wróblewskie- cja. wynosi najwyżej 50 proc. Jeżeli 
go, kontrolując jej posunięcia na od- porównać dziennik obecności maj ­
cinku związk'owym. Wybrany z ra- strów na kursie z miesięcznymi zesta­

Nowa rada zakładowa 
zdobyła zaufanie załogi mienia egzekutywy KD opiekun, tow. wieniami wykonania norm przez ich 

Tomczyk, bywa na każdym zebraniu µ~rtie, to rzuca się w oczy .ba.rdz'? zna 
partyjnym i związkowym, udzielając 1menny fakt:. np. J?artla maJstra L1be_ry­
rad i wskazówek. Tow. Romański, bę nie wykonu1~. dziennych n<>rm. Nic 
dąc członkiem egzekutywy KD, zdaje j dz:wnego, bowiem ma1ster Liber~ ~po­
sprawozdania z wszelkich poczynafi środ 14 przeprowad:tonyc~ za1ęc o-

Podczas, qdy za kadencji poprze­
dniej rady robotnicy odsuwali się od 
zajęć związkowych. obecnie dobrowol 
nie zgłaszają się do pracy społecznej. 
W ciągu krótkiego czasu wyrośli no­
wi aktywiści związkoWi - tow. Sta­
nisława Wojtczak, Władysław Win­
cek, Bielicki, Leon Kaniecki i wielu 
innych. Rada zakładowa staje się 
prawdziwym gospodarzem zakładów, 
interesuje się żywo produkcją, współ­
zawodnictwem, sprawami bytowymi 
robotników. Rada z<:1j ęła się tównież 
podziałem funduszu dyrekcyjneqo, 
przezna czając go na premie dli:> przo­
downików pracy. Podkreślić nalei.y. 
że funduszem tvm dawna rada zakła­
dowa nie interesowała się wcale. No 
wa, rada usunęła także braki przy ma­
szvnie składaczce, zakładając nowy 
łańcuch. jak również zlikwidowała zu 
pełnie tak zwane krzywe zaci<iganie 
towarów pr7ez suszarki w ·wykończal­
ni mokre j. 

Taki styl pracy rady zakladowej 
spotkał się z pełnym uznaniem ze stro 
ny załocii i przyczynia się do aktywi­
zac ji aparatu związkowego. - Zmiana 
rady była konieczna - s twierdza tow-. 
Aniela Karqier. - Dopiero teraz wi­
dzimy, jak właściwie winna praco­
wać rada zakładowa, jaki powinien 
być je j stosunek do robotników. 

Pod troskliwą opieką 
i kierownictwem 

01·ganizacji partyjne.i 
Tow. Zambrowski, mówiąc na Kon­

gresie PZPR o obowiązkach i prawach 
organizacji partyjnej w zakładzie pra 
cy, oświadczył: „Organizacje partyjne 
tylko wtedy okażą się zdolne wyko­
nać olbrzymie swoje zadanie, jeśli po­
trafią wysoko podnieść ro]fl rad za­
kładowych jeśli wystrzegać dę będą }a 
k1eaokolwiek 7.asteoowania funkcii rad 

organizacji partyjnej. b~c~y był tylko na 4. W1el~ ucze?t-
. . .; . . . . mkow kursu przybyło zaledwie na Je-
N1e ulega dz1s wątp.hw~sc1, ze . w dno lub dwa zajęcia. k~ńcząc na tym 

tych "".arunkash orga~izac1a par~YJ~a swoją edukację. Wydajność ich, oczy 
ZPJG im. Wroblewslne~? zr:a~tZ~J~ wiście, aje podniosła się ani trochę. 
uchwały I.I Konferenc_Jt . MieJS~1eJ z czego to wynika? Majster nie po­
PZP.R, ~~w1ące o ~dp0Wle_dz1aln~~c1 or trafi poradzić sobie z krosnem, i albo 
gan~zac1'. pa~ty.Jne1 z_a działalnosc or- niewłaściwie je remontuje, albo też 
qamzac11 związkowe]. do drobnego nawet uszkodzenia musi 

S. Gwizdalowa. wzywać salowego lub kierownika. 
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Stanisław Wierzbicki z ZPW im. Rłt.Ymnll 
Gdyby przeprowadzić ankietę na •

1 
Wiellde zna~enie posiada rów­

temat, kto zrealizował najwięcej po nież pomysł ostatni, zrealizowany 
mysłów r acjonalizatorsl{ich '\' prze- przed ląlkoma miesiącami. Zanim 
myśle wełnianym, to Jedno z czoto otrzymało się niedoprzęd, trzeba by 
wych miejsc należałoby przyznać lo na oddziale przygotowawczym 
tow. Stanisławowi Wie1·zbickiemu, stosować 6 do 7 operacji. Obec.,,.ie 
dziś już dyrektorowi technicznemu ilość la. dzięki pomysłowi tow. 
ZPW im Reymonta w ł,odzi. Wierzbick iego, została skt·óaona do 
Są wśród wynalazków i ulepszeń 4, przy Wysokich .numerach niedo­

tow. Wierzbickiego i u sprawnienia przędu, i 3 · - przy niskich. Daje to 
drobne, ale ~~kszość t o takie, któ- w skali roczne-j 1.230.000 zł. oszczę­
re przyniosły Państwu wielomiliono ciności i może być z powodzeniem 
we oszczędności. Np. regeneracja stosowane również i w innych za­
starych. wyrobionych obrączek na kładach. 
skręcarkach i przędzarkach obrącz­
kowych, które norm alnie po kilku­
miesięcznym użyciu trzeba było wy 
rzucać, a obecnie po wygładzeniu 
powierzchni i W'Yszlifowaniu mogą 
być one w dalszym ciągu używane. 
Zakładom im. ; :eymonta przynio­

sło t o w skali roc:znej 270.000 zł. 
oszczędn:ości , przy czym u sprawnie­
nie to może być zastosowane we 
w szystkich zakładach przemysłu 
wełniane.iw i bawełnianego. 

Nad czym obecnie pracuje tow. 
Wie.rzbicki? Nad całkowitym wyeli­
minowaniem procesu czesania i 
zgrzeblenia z produkcji czesanki, 
tak że czesankę już goto•1ą do przę 
dzenia będzie się otnymywać be·z­
pośrednio z fabryk włókien sztucz­
nych. 

Realizacja tego zamierzenia, bę­
dzie miała przełomowe znaczenie 
dla całego przemvsłu włókienniczego. 

·Marchlewskie g o 
A jakie są wyniki tej nieliczn~j 

~arstki, która regularnie uczęszcza na 
zajęcia? Partia majstra Kołodziejczy 
ka osiąg~ 112 proc. normy, majster 
Zygmunt Nawrot wyrobił wraz ze 
swymi tkaczami 108 proc. Stary maj­
ster Dolaciński, chociaż ·nie zost?ł za­
pisany na kurs, przychodzi na zajęcia 
z własnej woli, słusznie stwierdzając. 
że ,,nie zaszkodzi odświeżyć sobie 
ws1.ystko. w pamięci i nauczyć się cze­
goś nowego, Życie idzie przecież na­
przód". 

Brak troski o szkolenie 
Inni jednak tego nie rozumieją. Kiera 

wnictwo tkalni nie potrafi wpłynąć na 
podniesienie frekwencji, natomiast ra 
da zakładowa i organizacja partyjna nie 
wyciągaja z tego konsekwencji. Trzeba 
nadmienić, że właściwie nikt dotych­
czas nie zainteresował się bliżej spra­
wą szko.\enia majstrów. Nikt np. nie 
zwrócił uwagi na taki fakt, iż nie 
wszyscy słabi majstrowie zostali ob­
jęci szkoleniem. Kierownictwo tkal­
ni. zamiast rozmieścić umiejętnie obok 
majstrów lepiej wykwalifikowanych, 
tych słabszych tak, aby mogli się od 

nich czegoś nauczyć, dopuściło do 
zorganizowania oddzielnie grup bar­
dzo dobrych i bardzo słabych maj­
strów. Na t. zw. „górce" na przykład, 
na piętrze, pracują sami wytrawni 
majstrowie. uzyskujący doskonałe wy 
niki. Nie mają oni nawet sposobności 
podzielenia się swymi umiejętnościa­
mi z gorzej wykwalifikowanymi, gdyż 
zostali zupełnie odosobnieni. 

Stąd w ~B im. Marchlewshlego cał 
kowicie brak między majstrami 
współpracy, przynoszącej tak dosko­
nałe rezultaty w innych zakładach. 
Wydaje się, że w sprawy te winien 
najrychlej wniknąć .Centralny Za­
rząd Przemysłu Bawełnianego, zwła­

szcza że w ciągu ostatnich miesięcy 
w ZPB ·im. Marchlewskiego powstały 
dość znaczne zaległości, które należy 
bardzo szybko odrobić, aby zrealizo­
wać rocznv plan produkcyjny. 

em-em. 

Echa występów artystycznych 
Teatru im. I. Franki 

Znakomity zesp6ł Kijowskiego Teatru im. ]. Franki opuścił już nasze miasto, 
iccz 11ie prędho miną entuzjastyczne echa wizyty drogich, ukraińskich gości. 

Występy świetnych artystów dłu.go pozostanq w naszej pamięci. 

Ogrom11yrn poirnrlzeniem cieszył się wśród naszej p11blicz11ości pięk11y, radosn1 
i rozśpiewa.ny „Kalirt(JtL)- gaj" A. Komiejczulw. (Na zdjęciu - scena z I alctu: 
przybycie energicznej Natalki Kows~ik (N. Użwij) mąci humor 1cy;rodnickiemu 
111 :ew11driic::qcem11 kołchozu, Ro11u11liuk01vi (J. Szumski), któr~· rad by si.ę po­
pisać pr::ed gośćmi z miasta: słynnym pisarzem Baturą i :man;·m artyst(~·mrila. 

r=em lr'erbq, że u niego - „gospodarka nie po;osia~ nic do życzenia"), 

Huraganowy śmiech wzniecały tragilwmic:me perypetie Marci11a Boruli'', ł>ttS­

renu.' „zac/Jcialo się zostać s::ilachcicem~. Córka Boruli, tal::ięczna Marysi4 
(0. Ku f'nko). nie. podziela ,.s:Uiclteckich ambicji" ojca i odtrąca ze u:strętena 
ri1aczy11ę·urzęd11ika, którego swry Marcin. - dla „1,"<l.riery" - rai jej '"' uiea.. 
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ło w dniu 15 listopada br. 
dla uczczenia II rocznicy 
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Zapisy do Szkół Rolniczych 
Praktyków-Specialist6w 

Do wyjątkowo radosnych nale­
ża zobowiązania, którymi instruk­
torki i robotnice szeregu oddzia­
łów Tomaszowskich Zakładów 
Włókien Sztucznych uczczą dzień 
:rocznicy urodzin towarzysza Sta­
lina. Są to zobowiązania, mówią· 
ce o doszkalaniu zawodowym ko­
leżanek pracy, by• mogły w pełni 
realizować swe bazy produkcyjne. 

Na skręcalni Eugenia Rybak i 
K azimiera Alwinger przeszkolą Z 

W dniu 15 stycznia 1951 roku roz- koleżanki, które nie wykonują 
poC:7.yna się nowy rok szkolny w K t Stoi 
Panstwowych Szkołach Rolniczych norm. Na artexic rys yna ar 
Pra~ctyków - Specjalistów. Szkoły te sk a przeszkoli 2 wspólp·racownice. 
otwierają szerokie drogi awansu Na odwijalni Danuta Parchomuk i 
społeCQ:nego dla ludrzi rzwiązanych rz J adwiga K aczmarek - przeszkolą 
pracą na roli, budowniczych nowej 1 robotnicę, na krepie in~truk· 
accjalis~cznej gospodarki rolnej. totki Aniela i Anna Michalskie 

W nowy,m roku szkolnym Szkoły przeszkolą po trzy pracownice nie 
Praktyków Specja"l:istów będą szko- wyrabiające baz. Podobne zobo­
lić: v.:iązania podj~ły również p~acow 

dotychczasowe formy szkolenia. 
Lepszą, gdyż nabierającą charak­
teru masowego i przyśpie'szającą 
nasze wysiłk.i, zmierzające do o· 
siągnięcia pełnej sprawności 
wszystkich robotników produk­
cyjnych. 

downice Wilanowa: Mrówczyńska 
i Smolarczykowa - przyjtJłY zo­
bowiązanie dosz:kolenia !;żeśc\u 
~\, ych koleżanek i zobowiązanie 
to w pełni zrealizowały. Nie;;tatv, 
nie podchwycono w,ówczns tej 
inicjatywy. Konieczne jest obec­
nie, by na nowo rzucone hasło in­
dywidualnego doszkalania nie­
sprawnych nie ograniczyło się 
również do kilku wyżej wymienio 
nych robotnic, winno ono nabrać 
charakteru masowego. Każdv prze 
C.ownik pracy, każda przodownica 
- nauczycielem swego słabszego 
kolegi czy koleżanki! To hasło na­
leży rzucić wszystkim załogom u 
progu drugiego roku Planu 6-let­
n'.ego. Pełne ~ealizowanie baz -
to szybsze wykonywanie planów 
produkcyjnych. 

Nie wątpimy, że Wilanów roz­
winie na swoim terenie· akcję in­
dywidualnego szkolenia. Koniecz­
ne jest jed~ak, by i inne zakłady 
przemysłowe podchwyciły tę ini· 
cjatywę. A że mogą podchwycić, 
świadczyć mogą zobowiązania mło 
dzieżowych przodowników Mazo­
wieckich Zakładów: Bińka, Ko­
zi.owskiego i Piotroł\vskiego, któ· 
rzy również zobowiązali się indy­
widualnie doszkalać swych kole­
gów nie wypełniających baz. Czy 
podobnych zobowiązań nie mogą 
podjąć inni nasi czołowi przodow­
nicy pracy? Przodownictwo - to 
nie tylko sprawna produkcja, nie 
tylko wysoka ilość i jakość. Przo­
downictwo to wymiana do­
świadczeń i przekazywanie swych 
kwalifikacji. 

W ciągu miesiąca }derownt• 
ctwo warsztatu wraz z młodzie 

. żą urządziło magazyn, nal'2ę• 
dz;iownię, biurko, szatnię, po­
mieszczenie do prób i cztery sto 
ły warsztatowe. 
Zobowiązanie wykonane zo­

stało sposobem gospodarczym, 
przez co zaoszczędzono poważ 
ne sumy na materiale i robo-­
ciźuie. 

Zebranie s~rawozdawcze 
Dnia 20 grudnia (środa) o godzi­

nie 15.30 odbędzie się w Banku Rol 
nym zebranie sprawo;;da:-;vcze z II 
Światowego Kongresu Obrońców 
Pokoju. 

Dla Państwowych Gospodarstw nice nawijaln~ Jadwiga Lipińska, 
Rolnych brygadzistów upraw polo- Helena Bartolewska i Katarzyna 
wych, nasiennictw.a, ogrodnlctwa, Młynarczyk. 
hodowli bydła, tl'tlody chlewnej, o­
wiec, drobnego inwentarza, ryb, 0 _ , Pełne realizowanie ~az produk­
ra~ pomocników księgowych PGR. cynych staje się kapitalnym za· 
Dla potrzeb Państwowych Ośrodków gadnieniem w naszej walce o rea­
IMaszynowych spółdzielni produkcyj lizowanie planów produkcc,rjnych. 
nych: młodszych mechaników objaz- Plany oparte są <> okreś_loną w~­
dowych POM, młodszych alo(rotechni dajność maszyny i człowieka. Nie 
ków, młodszych ag1·otechnlków na- realizowanie baz µrodukcyJnych 
siennictwa i selekcji, młodszych zoo- _ to ni~be-zpieczeństwo zalamy­
techników, pomocników księgowych wania planów. a w każdym bądź 

I dlatego tak wielką wae;ę przy· 
kładamy do zobowiązań wyżej 
przytoczonych, zobowiązań. w któ 
rych czy to instruktorka, czy przo 
downica pracy wskazuje, którą 
koleżankę będzie doszkalała, bio­
rąc na siebie odpowiedzialność za 
pomoc w osiągnięciu wykony-Na· 
nia bazy. A pamiętajmy. że pelne 
wykonywanie' bazy obok zasadni­
r7ego znaczenia dla tempa real:zo 
waJ1.ia planów. ma również po­
ważne znaczenie dla niespraw­
nych pracownic. Nie realizowa· 
nie bowiem normy - to niższy 
z~robek. 

ZPB im. Szymańskiego w Łodz: 
rzuciły w ostatnich tygodniach 
'wezwanie do współzawodnictwa 
w dziedzinie podnoszenia spraw­
ności załogi. Rzuc:ly hasło: wszys­
cy wyrabiamy pełne bazy produk 
cyjn'~! Rozwinięcie inicjatywy pod 
jętej przez wilanowskie r0botnice 
- t6 decydujący krok w kierun­
ku całkowitej likwidacji niespraw 
ny'·ł:t kadr produkcyjnych. 

Kiedy powstan~ szew~kie punkty usługowe,? 
Wskazywaliśmy już na koniecz I nych napotyka również na poważ 

ność zajęcia się sprawą urucho- niejąca spółdzielnia szewska -
mienia na terenie ntiasta punk-1 pracuje jedynie nakładcze i obu­
tów usługowych, w .k\órych lu- wia do ·naprawy nie przyjmuje. 
dzie mogliby oddawa(! do napra- ne trudności, powodowane w pier 
wy obuwie. Niestety, do tej pory wszym rzędzie cenami, które nie 
nikt nie zajął się tą sprawą. są przez wielu szewców przestrze 

W Tomaszowie jedynie placów ganc. Jak nas ostat1'.io poinfori;io 
ka CHPS posiada punkt usługowy wano - za zelówki do butow 

dziecięcych żąda się do 60 zł. Ist-
Odpowiednie wydziały Prezy-

dium MRN winny wreszcie 
spowodować, aby placówka 
CHPS poszerzyła swój punkt usłu 
gowy, albo istniejąca spółdzielnia 
punkty takie zorganizowała. To 
ostatnie byłoby najsłuszniejsze, 
gdyż winno ich powstdć i;~~ka w 
różnych dzielnicach miasta, aby 
robotnik z Wilanowa czy Starzyc 
:gie potrzebował biegać z parą bu 
tów do śródmieśda, a mógł 
ją oddać do naprawy w pobliżu 
miejsca swego zamieszkania. Ma 
my już w Tomaszowie kilka pun 
któw usługowych krawieckich, 
tak samo konieczne jest zorgani­
zowanie szeregu punktów usług~ 
wych branży szewskiej. (jot) 

POM 1 instruktorów organizacji ra­
chunkowości spółdzielni produkcyj- razle hamowanie tempa ich teali-
nych. ma potrzeb Państwowej Ad- zacji. 
ministracjl Rolnej: młodSQ:ych agro- W wielu jeszcze zakładach pra­
technlków, młodszych e;ootechntków cy mamy poważny odsetek robot­
PAR, młodszych zootechnlków we- ników i robotnic, którzy nie osią­
terynar'll, oraz młodszych techników gają 100 procent bazy. Co to ozna 
\Vodno-melioracyjnych. cza? Oznacza, że aby plan czy to 

Przyjmowani są kandydaci oboj- wycinkowy, czy roczny został zre· 
ga płci, kobiety w wieku od 18-40 
lat, mężczyźni po ukończeniu służ- alizowany - niedobór, stworzony 
by wojskowej do 40 roku życia, (wy przez niesprawną robotnicę czy 
jątek mogą stanowić kandydaci robotnika - musi być nadrabia­
zwolnieni z obowiązku odbywania ny przez Innych, bardziej spraw­
czynnej służby wojskowej, a odpo- nych i lepiej wykwalifikowanych 
Wiadający ogólnym warunkom). członków załogi. 

Wymagane wy]$ształcenie 7-klas 
szkoły podstawowei dla kandydatów Szkolimy ciągle nowe kadry 
do szkół pomocników księgowych fachowców. We wszystkich zakła­
PGR, pomocników księgowych POM dach doszkala się robotników słab 
i insttuktor6w organizacji rach\.m- szych, podnosi się zorganizowa· 
kowości spółdzielnl produkcyjnych. nym wysiłkiem ich kwalifikacje. 
Dla kandydatów do pozostałych Ale indywidualne doszkalanie, 
szkół, dobra umiejętność czytania i indywidualne przekazywanie 
pisania na poziomie czterech klas swych umiejętności przez przo­
:~~~a.podfta~owej. J?obry . stan downik6w i przodownice pracy 

Inicjatywa n ie ;est now.1. Pa­
mięt;1my. że w zobowiązaniach 
pierwszomajowych również przo-

Wykonał iśmy plany 
Załoga oddziału energetycz­

nego Tomaszowskich Zakładów 
vVłókien ~;:tucznych melduje. 
iż w dniu 16 grudnia br. o go­
dzinie 11 wykonała roczny plan 
produkcji elektrycznej. 

• * • 
Załoga Polskich Zakładów 

Pas~w. Artykułów Technicz­
nych i Rymarskich melduje, iż 
w dniu 15 grudnia zakończyła 
roczny plan produkcji pod 
względem asortymentu. Przy­
pomnieć tu trzeba, że roczny 
plan p rodukcji pod w.zqlędehl 

.wą,1::t;9ft,c;i -:-;:: .załpga . wyl\9gąłą 
jeszcze w końcu wr:ześni1!l br,. 

o • ograniczonych możliwościach 
produkcyjnych, ograniczonych tym 
bardziej, jż jest jedyną tego ro­
dzaju placówką na najpli7.sze oko 
lice naszego miasta. Nic więc dziw 
nego, że przyjmując tylko raz w 
tygodniu obuwie do naprawy -
czyni to w ograniczonych ilo-5-
ciach. a zaintf'resowani tnicą czas 
na wyczekiwanie przed sklepem, 
by obuwie do naprawy oddać. 

Reperacja w zakładach prywat 

Liga Morrska 
szkoli ko n d ydat6w 

na marynarzy 

P02a szkołami o charakterze me- pracown·ikom sfabsżym - \Vyda­
chanicznym i rachunkowości, do ie się znacznie lepszą metodq niż 
wszystkich innych s7..kół wymagana ---;;.....-----------

Li~a Morska przystępuje ostat­
nio do ma!:owego szkolenia mło­
dzieży - kandydatów na maryna 
rzy pełnomorskich i śródlądo­

wych. W związku z tym w dniu 
14 bm. w Warszawie odbyła się 
konferencja prasowa, na której 
omówiono organizację szkolenia. 
Kandydaci na marynarzy w wie 
ku od 18 do 19 lat będą mieli moż 
ność przygotowania się do służby 
na zorganizowanym przez Ligę 
Morską kursie 6-mlesięcznym, któ 
ry rozpocznie się w styczniu 1951 
roku. 

jest przynajmniej dwuletnia prakty 
ka związana z zawodem rolnl~ym, 
czy to w gospodarstwie rolnym uspo 
łecznionym, C'l.Y też prywatnym. 
Nauka w sczkole trwająca bez przer­
wy przez okres 11 miesięcy od 15 
stycrznia do 15 grudnia 1951 r. jest 
bezpłatna i w zakres jej wchodzą 
zajęcia teoretyczne i praktyczne. 
Uczn;iowie i uczennice mają zapew­
nione bezpłatne wyżywienie i utrzy­
manie w internacie. 1Młodzież bied­
niacka w trakcie nauki będzie korzy 
stała z doraźnej potnocy w formie 

Dla wygody 1u·dzi. pracy 
W niedzielę podaliśmy komuni- np. czynsz mieszkaniowy. Podsuwa 

kat Wydziału Nieruchomości Prezy liśmy Wydziałowi myśl zmienienia 
dium MRN o zmianie godzin urzę- godzi~ urzędowania oraz zaniechania 
dawania tegoż Wydziału. Zmiana ściągania czynszu dotychczasowym 
polega na tym, iż raz ~ tygodniu, systemem. Czynsz można bowiem 
w środy. biuro Wydziału urzędo- ściągać za pośrednictwem bądź to 

komitetów domowych, bądź dozor­
wać będzie również po południu - Liga Morska urządza rówmez 

szereg kursów dla amatorów spor 
tów wodnych, kurs na sternika 
śrórllądowego oraz na żeglarza. 
W połowie stycznia 1951 roku u­
ruchomiony ·zostanie w Giżycku 
kur!'l jachtingu. Drugi taki kurs 
odbędzie się w połowie lutego 
1951 roku. Uczestnikami tych 
kursów mogą być ci, którzy mają 
warunki uprawiania tego sportu 
stale. 

ubrań, obuwia i bieliizny. 

c6w ·poszczególnych posesji, a pra-
od godziny 15 do 18, a okienka Wy ca administratorów ograniczałaby 
działu ,...., od 15 do 17. się do przygotowania pokwitowań. 

Decyzja ta stanowi pierwszy krok a następnie ściągnięcia zainkasowa 
w kierunku usprawnienia pracy nych sum. 

Po ukońc:'Z.eniu szkoły absolwenci 
otrzymają świadectwo nadające im 
stopień „młodszego technika specja­
listy", oraz skierowani izostaną do 
:pracy, g<l2':łe będą otrcz.ymywać wy­
nagrodzenie w X - VI grupy uposa­
żenia. Specjalnie uzdolnieni absol­
wenci mogą być kierowani dó li­
ceów rolniczych, a w prizyszłości na 

Wydziału Nieruchomości w za- Godziny urzędowania zmieniono. 
łatwianiu spraw ludzi pre- Ale czy jeden dzień w tygodniu wy 
cy, zamieszkujących domy, będące starczy? C;;y przedłużenie urzędowa 
w administracji Wydziału. nla do godziny 17 przy okienk"1ch 

Przed kilku tygodniami wskazy- roz\\llą.źe sprawę?.„ Przecież tysil')ce 
waliśmy, iż urzędowanie Wydziału ludzi kończy pracę o !lodzinie 16. 
w godzinach przedpołudniowych Zanim zjawi się w Wydziale - czy 
zmusza ~iel_u .spośród ludzi pracy starczy czasu, by do 17 swą sprawę 
do zwalmarua się ze s:-;vego zakładu załatwić?„. O dalszym usprawnieniu 
czy urzędu po to. by załatwić t2~~ I pr~cy Wydziału Nieruchomości na 
czy inną sprawę. po to, by wpłacie lezy jeszcze pomyśleć. 

wyższe UC!'Lelnie. 
Wszelkich informacji udzielają 

ZaNądy Powiatowe ZMP ora'Z. Ko­
mendy Powiatowe Powszechnej Or­
ganizacji „Służba Polsce". 

W ladyslaoJ Rymłiewicz 51) 

Ziemia wyzwolona 
Powi·esć 

- A bo to w Grabowie nie ma milicjantów? 
- Nie ma. Z Grabowa skręcim na groblę w Grabinach, a po 

tern już prosta droga do Tczewu. 
- Aby ino nie zgubić drogi -· zaniepokoił się Samoliński. 
- Nic si~ nie bójcie. ZnAfil ja te strony dobrze, iak własną 

ki~szeń. Nachodziłem ja się tu i naharowałem dosyć przy od~ 
wadnianiu. I co z tego mam? .- poskarżył się - guzik! 

Samoliński cmoknął na konie. - Wiadomo, nie ma sp1·awie­
dliwości na świecie. 

Potakiwał Cegle i nie upierał się przy swoim zdaniu, l>Onie­
waż nie Znśłł dobrze drogi i bał się wpaść w ręce milicjantów. 
Ale oddając mu na tę noc kierownictwo, doświadczał osobliwego 
lęku. Skóra mu cierpła, gdy słuchał skrzekliwego głosu lub 
spotykał si~ z wyzywającym spojrzeniem parobka, o · którym 
Bronka dawno powiedziała, ze mu źle z dczu patrzy. 

Fura z przywiązaną prey niej kro:wą posuwała się powoli·, ko· 
ni~ stły, człapiąc po błocie, ~oga. za nogą. Dąszcz bębnił głośno 
w brez~nt, · kt6rym nakryła się Bronka, i pluskał w kałużach wody 
na szosie. 

Samoliński daremnie wytężał wzrok. W gęstym mroku czar­
nej nocy z trudem spostrzegał wyłaniajfice się nagle z dżdżystej 
tngły bezkształtne, masy zabudowań. Wvdałv mu się, że 
ujtchali już ze dwa kilometry. - Daleko jeszcze? - spytał. 

,..- A cholera wie! ,......, zaskrzeczał Ce~ła. ,_.. Nic nie widać. 

'Liga Morska zamierza poza 
tym obiaf szkoleniem młodzież orl 
8 do 18 lat oraz wszystkich człon 
ków L. M 

Skroś monotonny szmer deszczu przebijał się burzliwy poszurn 
drzew. 

- To już będzie Grabów - rzekł parobek. - Słychać drzewa 
przy drodze. Zaraz będziem przejeżdfać przez tnost koło stacji 
pomp. Potem jeszcze że sto metrów i wjedziem na prawo w bocz­
r.ą drogę. Trzeba dobrze uważać, żeby nie zgubić„. 

Umilkł, bowiem z prawej strony szosy btysnęło żółte światło, 
które wzniosło się na wysokoś<' człowiekll. Swiatło przybliżało się 
powoli, rozrywajat:' zacinające skosem wężyki deszczu. 

Stói! Kto jedzie? - rozległ się czyjść chrapliwy głos. 
Opodal za żółtym światłem pełgał po środku drogi czerwom:­

\vy poblask z odrutowanej, ręcznej latarni. 
·- Zatrzymać się! - wołał biegnący środkiem c;zosy człowiek, 

lD którym wynurzały się z cif!mnosci jaszcze dwie inne worko­
wata postacie. 

S11moliński ściągnął lejce i spojrzawszy przez ramię u,frzał ~e 
zdziwieniem puste miejsce po Cegle, który znikł niepostrzeżenie. 

Zmieszane głoc;y ludzi otoczyły gwarem wóz. 
Światło dwóch wzni~'lionyc.h latarni rozlało się na zmoczonych 

dE:szczem, blyszczących zadach koni. 
- Samoliński? - spytał chrapliwie mężczyzna, dzierżący żółtą 

latarnię. 

W świetle drugiej, odrutowanej htarni z czerwonawym pło­
mie~iem, Samoliński ujrz.ał '>UfOwą twarz Sarniuka w obramo­
wanm gumowego, rybackiego kaptura, ociekającego wodą. 
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Po długotrwałych deszczach przyszły piękne, upalne dni lip­
cowe. Poziom wody w rowach i w kanale obniżył się i pompa 
nie pracowała. Niezmącona cisza panowała w hali, czystej na 
podobieństwo sali opf:r.acyjnej. Wyczyszczone, metalowe części 
motoru błyszczały w słońcu, niby rtęć. Na czarno-białej szachow­
nicy kafli w t~rakotowej podłodze kładły się długie prostokąty 
słonecznego światła. Przez otwarte na przestrzał drzwi ciągnął 
chłód wody z kanału. . ,(Dalszx ci~g nast~~i) 

z życia L PŻ 
W tych dniach w lokalu Ligi 

Przyjaciół żołnierza odbyło się 
walne zebranie koła terenowego 
LPż. 

Po wysłuchaniu okolicznościowe­
go referatu wygłoszones:io przez 
tow. Honoratę Malinowską - człon 
ka Zarządu Grodzkiego LPż, oma­
wiającego zadania Ligi oraz po zto 
żeniu sprawozdań z dotychczasowej 
działalności koła ,...., przystąpiono do 
wyboru nowych władz. w skład któ 
rych weszli: prezes - Kaliński, se­
kretarz ..- Bociański I skarbnik -
W . Włodarczyk. Do Komisfl Rewi­
zyjnej: Bcdkowski. Malinowska i 
Ogórek. D~leg'.łtem . na konferencję 
grodzką wybrany został A. Knap. · 

Zarzqd Spółdzielni 
Sztuki Ludowej 

w nowym lokalu 
Biura Zarządu miejscowej pla­

cówki Spółdzielni Sztuki i Przemy­
słu Ludowego, które dotychczas 
mieściły się przy ul. Antoniego 10 
...- przeniesione zostały do nowych 
pomieszczeń przy ulicy Grun­
waldzkiej Nr i (róg Alei Wojska 
Polskiego) . 

Ze s a o r t u 

Komu n ikat 
Wydziału Finansowego MRN 
W yclział Finansowy Prezydium 

MRN podaje do wiadomości zainte 
resowany.ch, :że nabycie kart r<>je„ 
stracyjnych na rok 1951 winno być 
gokpnane w mieslącu grud.uiu 1950 
roku. Przekroczenie tego tęiminu -
pociągnie za sobą przewidziane usta 
wą rygory. 

Wszelkich informacji w tych spra 
wach udziela Wydział Finanso:wy 
MRN Związek Cechu Rzemieślni 
czego. 

Pomarańcze w MHD i PSS 
Sklepy Miejskiego Handlu Deta­

licznego i Powszechnej Spółdzidni 
Spożywców rozprowadzają od dnia 
16 bm. pomarańcze. Cena 1 kg wy­
nosi 22 zŁ Pomarańcze sprzedawa„ 
ne są bez żadnych ograniczeń. 

,,Spójnia''-,, Włókniarz'' 10: 8 
W wypełnionej sali Straży Po I waga lekka II: Kozerawski wy 

żarnej w Tomaszowie Mazowiec- grywa b. nieznacznie na punkty z 
kim odbył się towarzyski mecz Golenią I. Pierwsze 2 starcia wy 
bokserski „Spójni" (dawn. równane, trzecie starcie wygry­
.,Związkowiec") z „Włókniarzem". wa Kozerawski różnicą I punktu; 
Mecz. zakończył się ~ie~nacznym waga półśrednia: Świdziński 
zwyc~ęstw~r:n .,;aw-0dmkow A-kla wygrywa przez• dvskwali.fikacj~ 
SOV\'.eJ „Spo]m w stosunku 10:8. Kozłowskiego w III rundzie; 
Ogołem odbyło sie 10 walk w ka- • . . • 
tegoriach: papierowej. muszej, WU!!:'ł połc1ęzka. ~lb~ech~ \vy" 
koguciej, piórkowej,' 2 lekkich, g~·ywa prz~z poddanie się_ Z1mmc 
półśred~iei 1 2 półciężkich. kiego w p1e:w~z;m starem; . 
Wa~a papierowa: Elke przegry- waga Il połc1ęzka: Andrysz~zak 

wa na punkty z Wulkiewiczem przegrywa na punkty z Pankiem. 
po żywej i dość ładnej walce. 
Pierwsw starcie należv do Elke­
go, w drugim i trzecim przewa­
ża Wulkiewicz; 

waga musza: Rzecikowski prze 
grywa przez t.k.o. w trzecim star 
ciu z Gierczakiem. Po bezbarw 
nych 2 rundach, Gierczak przccho 
dzi do ataku, posyła przeciwnika 
do ośmiu na deski i sędzia walkę 
przerywa; 

waga kogucia: Makowski zwy­
cieża przez dyskwalifikację Nie­
dziel~kiego w trzecim starciu. W 
dwóch <>tarciach ma przewa~ę Nie 
dz1els1<i, w trzecim otrzymuje on 
kolejne 3 napomnienia i co za 
tym idzie dyskwalifikację; 

waga piórkowa:. Twardowski 
przc~rywa przez k.o. w pierw­
szym starciu z Wulkiewiczem; 

waga lekka I: Matuszewski z 
Golenią II, przez poddanie się te 
go o5tatniego w drugim starciu. 

,,Start•• 
bawił w Piotrkowie 
Szkolny klub sportowy „Start" 

bawił w niedziele w Piotrkowie, 
gdzie rozegrał szereg spotkań z 
zespołami szkolnc~o klubu spor­
towego przy Gimnazjum im. 
Chrobrego. 

W siatkówce dziewcząt zwycię 
stwo odniosły piotrkowianki w 
stosu..11ku 2:1. Również siatków­
ka męska zakończyła się porażką 
tomaszowian w stosunku 3:2, a 
koszvkarze ulegli swym kolegom 
w stosunku 63:30, do przerwy 
18 :1::1. 
Zwycięstwo odniosła żeńska 

drużyna tenisa stołowego, \:tóra 
pokonała drużynę piotrkowską w 
stosunku 6:3. 

Czytajcie i rozpowszechniaicie 
,,GLOS'' 



„ 

. ~ S:P.rawny przebieg spisu 
obiektów i urządzeń sportowych 

Jak -~Te~~~~~ś:;·;' c~1!j większości młodzież szkolna zrzeszo 
na w ZMP, orarz studenci Wyższej 
Szkoły Wychowania FitzyClimego. 

Boks klasy B 
Ubiegłej niedzieli odbyło się kil· 

ka spotkań pięściarskich o drużyno 
we mistrzostwo klasy B okręgu 
łódzkiego. Oto ich wyniki: 

Co pisało proso łódzko w dniu 19 grudnia 1930 r. 

Polsce spis urządzeń i obiektów 
sportowych. Spis ma za zadanie usta 
lenie faktycznej ilości i stanu urzą­
dzeń sportowych znajdujących się 
pod ~rrz:ądem lub w użytkowaniu 
ws2ystkich resortów i organizacji. 
Wyniki spisu dostarcrią nam cen­
nych danych, które umożliwią nam 
dokładne zorientowanie się w lim­
bie obiektów i urządzeń sportowych 
w poszczególnych województwach, 
powiatach i miastach oraz pozwo­
lą nam na racjonalne wykomystanie 
tych urządzeń sportowych egodnie z 
potmebami kół i klubów sporto­
wych. 

się dotychczas w stanie zaniedba­
nym lub były opuszczone, lecz w 
przyszłości przy niewielkich nakła­
dach będlZie je można wykorzystać. 

Szybko i sprawnie prrz.eprowad20-
no akcję spisu obiektów i urządzeń 
sportowych na śląsku. Już w sobotę 
do gode. 14 nadeszły do WKKF w 
Katowicach wypełnione formularze 
z Sosnowca. Tego samego dnia nade 
sł:mo również materiały z Michał­
kowic, Nowego ·Bytomia i Rudy 
Śląskiej. W niedzielę ńajszybciej ak­
cję spisową ;przeprowadził powi.it 
gliwicki. 

W Kielcach i województwie kie­
leckim oprócz młodzieży ZiMJP-ow­
skiej i SP w spisie dużą 1POmoc oka­
zało nauczycielstwo (zwłaszcria po 
wsiach), a na terenie Szczecina 
ZSCh i powiatowe komitety PZPR. 

Gwardia łódzka odniosła zwycięs 
two walkowerem 20:0 z Włóknia­
rzem (Ruda Pabianicka). W towa­
rzyskim meczu zwycięstwo również 
przypadło Gwardii 10:2. 

Stal miejscowa wygrała ze St..\lą 
Pjotrków 10:8, mimo że goście st.a 
nowili równorzędnego przeciwnika. FABRYKANCKI „PREZENT" 

8WIĄTECZNY DLA ROBOTNIKOW 
ŁÓDZKICH 

„Głos Poranny" donosi, że akcja 
rzamykania fabryk łódzkich trwa w 
dałszym ciągu. W dniu 13 grudnia 
wstrzymały całkow.icie pracę fabry­
ki Bennicha, Markusa, Kona, Geye­
ra, Steinerta i Schweikerta. 

Scheibler i Grohman, Poznański, 

Eisert, Prussak i inne więksize fabry 
ki łódzkie wstr'zymały prncę w dniu 
18 grudnia. 

Ostatnie posunięcia fabrykantów 
łódzkich - zamykanie fabryk - po 
gorsrzyły i tak katastrofalną sytuację 
gospcdarmą na$1Zego miasta. święta 
będą naprawdę głodowe. Po ulicach 
snują się grupy becz;robotnych.„. po­
licja znajduje się w starnie· pogoto­
wia„. 

NADPRODUKCJA CHLEBA.„ 

Gospodarka światowa pisee 
„Kurier Łódzki" - znajduje się w 
ostatnich latach pod znakiem cięż­
kiego „kryzysu agrarnego". Wyraził 
się on w nadprodukcji zbóż, która 
spowodowała katastrofalny spadek 
cen chleba ·i mąk.i ... Elewatory zbo­
żowe zapchane są wyborowym ży­
tem i pszenicą. Świat tonie po prostu 
w nadmiarze rz;boża i chleba„. 

.„I OMDLENIA Z GŁODU 

.„przybyła do Łodzi w poseukiwa­
niu pracy 27-letnia mieszkanka Łę­
czycy - Helena EpszfJajn - nie ma­
jąc środków do życia postanowiła 

popełnić samobójstwo. Przechodząc 

ulicą Aleksandryjską, obok posesji 
Nr 16, wypiła większą dozę jodyny. 
Wezwany lekarz pogotowia stwier­
dlZił, że denatka nie jadła od kilku 
dni„. („KuriP'"' Łódrzki"). 

* * * 
46-letni Stanisław Solec - be!l:l'o-

botny, zamiesczkały przy ul. Okrzei 7, 
upadł na Zielonym Rynk-u, straciw­
szy przytomność. Wezwany lekarz 
pogotowia stwierdził osłabienie na 
skutek głodu. 

* * * 
Stefan Orzechowski, be!ll'obotny, 

bezdomny - upadł na trotuar pmy 
ul. Głównej Nr 6S. Lekarz pogoto­
wia stwierdził omdlenie wskutek 
głodu i wyciei'lczenia. 

*. * 
W dniu wczorajszym pogotowie 

łódrzkie wzywane było do wypad­
ków samobójstwa siedemnaście ra­
zy. Prawie wsri:ystkich samobójców 
udało się uratować. (Tylko trzy wy­
padki śmiertelne). 

Akcja spisowa w całym kraju mia 
ła przebieg pomyślny. 

Podczas spisu w Warszawie stwier 
dzono istnienie na terenie stolicy o­
biektów sportowy.eh, które wykorzy 
stywane są do innych celów. Podob­
ne wypadki ujawniono również na 
terenie woj. warszawskiego. 

W niektórych miejscowościach 
Dolnego śląska izostał już rzakończo­
ny powszechny spis urządzeń sporto 
wych. We Wrocławiu prace związa­
ne ze spisem izakończone izostaną w 
poniedziałek. Już teraz widać jak 
bardzo potrzebny był spis. We Wroc 
ławiu np. dcięki przeprowadzonej 
akcji spisowej odkryto kilka obiek­
tów sportowych, które dotychczas 
nie były używane, a które mimo zni 
szcizenia prrz.y niewielkim stosunko­
wo wkładzie pieniężnym doprowa­
dzić można do stanu używalności. 

* "' * 
Dzięki dobrej organizacji i ofiar-

Funkcje komisaray spisowych peł­
nili ucriniowie szkół średnich, w 
większości członkowie ZMP, któ~y 
wywiąizali się doskonale a:e swego 
zadania. Na terenie Katowic już w 
dwie godziny po rozpoczęciu spisu, 
zarejestrowano pĆeszło 90 proc. 
wszystkich obiektów i umądzeń spor 
towych. 

* *' * W Krakowie w akcji spisowej bra 
ło udział około 200 dwójek spiso­
wych. Członkami dwójek była w 

Sprawnie przebiegała również ak­
cja spisowa na terenie Poznania i 
województwa poenańskiego, gdlZie 
komisarzem spisowym był popular­
ny trener naszych lekkoatletów 
Hofman. 

W Sieradzu tamtejszy GWKS u­
legł łódzkiemu GWKS-owi 4:14. 

W Piotrkowie tamtejsza Gwardia 
została pokonana w towarzyskim 
meczu przez Związkowca z Radom­
ska 3;9, a w mistrzowskim - prze­
grała walkowerem 0:20. 

Wytyczne Ili Plenum GKKF 
W poprzednich numerach zamie­

ściliśmy kilka artykułów, po· 
święconych obradom III Plenum 
GKKF. Dziś prZytaczamy główne wy 
tyczne III Plenum, którymi winniśmy 
się kierować w swej pracy. Wytycz­
ne te sprowadzają się do dwóch punk· 
tów: 

Po pierwsze musimy orga.nizowa6 I 
prowadzić propagandę kultury Hzycz. 
nej i sportu wśród społeczeństwa tak. 
by jak najszersze masy zrozumiały 
istotne państwowe znaczenie kultu· 
rv fizycznej I. sportu dla przy­
gotowania do wydajnej pracy l 
obrony ludowej ojczyzny, by na 
bazie tego zrozumienia ruch spor-

e k • ' • • d • n' •1ac 1• a towy stał się ruchem masowym, O• r a I I n Ie OC I ąg ~ :::~a!ą:::i:;::::~ęgi;::;:;:: · z s s 1 
• • li miast 1 wsi. w pracy e e li po1n1a W pracy tej stale należy W$kazywaĆ 

W Warszawie obradowało rozsze­
rzone plenum ZS „Spójnia". W obra 
dach wzięli udział członkowie Rady 
Głównej Zrzeszenia, delegaci Rad O­
kręgowych oraz czołowi zawodnicy. 

TEATRY I KJ[NA 

ności młodzieży ZMP, SP i aktywi­
stów sportowych spis urządzeń spor 
towych w woj. bydgoskim przebie­
gał spra\vnie. Według dotychelXłso­
wych informaeji spis wykazał )uż 
szereg ur~ądzeń, które znajdowały 

Po powołaniu prezydium, przewo­
dniczący Rady Głównej ZS „Spójnia" 
- Bukowski wygłosił referat na te­
mat zadań i l'Oli sportu zwią:Dkowego 
w Planie 6-letnim. Mówił on rów­
nież o aktualnych zagadnieniach, sto 
jących przed władzami i członkami 
ZS „Spójnia" w najbliższej przy­
szłości oraz o niedociągnięciach w 
dotychczasowej pracy. 

Omówienia i podsumowania działa! na wyższość sportu 1 socjalistycznego 
ności Zrzeszenia w okresie od I kra- nad sportem kapitalistycznym. Zapo­
jowego Zjazdu zs „Spójnia" (kwie- znawać społeczeństwo z przodującą w 

cień br.) do chwili obecnej, dokonał świecie kulturą fizyczną i sportem w 
sekretarz Rady Głównej zs „Spój- Związku Radzieckim 1 z osiągnięcia­
nia" - Rylski. Na wstępie mówca mi w krajach demokracji ludowej. 
odczytał list Prezydenta Bieruta do Zapoznawać społeczeństwo z naszym 

sportowców polskich z okazji nada- dorobkiem na polu kultury fizycz­
nia Pierwszemu Obywatelowi Polski nej i sportu i demaskować zgniliznę 
Ludowej honorowej odznaki SPO. sportu burżuazyjnego 1 jego pozosta. 
List ten przyjęli zebrani owacyjny- łoścl w polskim ruchu sporiowym. 

,,NOWY" - teatr nieczynny. 

IM. JARACZA - godz. 19 „Rodzi 
na" Popowa. 

„POWSZECHNY" - godz, 19.15 
„Przyjaciele", A. Uspieńskiego. 

Wszystkie bilety wyprzedane. 

„ARLEKIN" - teatr na gościn­
nych występach w Tomaszowie Maz. 
ze sztuką pt. „Złota rybka". 

„PINOKIO" .._ próby generalne. 

-„OSA" - godz. 19.30 „Złote nie­
dole". 

„LUTNIA" - godz. 19.15 
bodny wiatr". 

„Swo· 

PR~~.~~~:::1fs. 20. Parada natrę- LZS-(Trzcińsko-Zdrój) 
REKORD - „Hrabia Monte Chri- chlubnie W" nełoia 

sto" Il seria, godz. 18, 20. - Y lt' 

ROBOTNIK - „Bitwa stalingradz- swe zob o w fą z a n i a u waga, wczasowi-cze I 
ka", II seria, godz. 18, 2o. W _r;;IX!ach Miesiąca. P~g~ębienia Przy ośrodkach FWP w Szklar-

ROMA - „Trzeci szturm", godz. Pr~yJazm . ~ol~ko-Radz~eckl~J LZ~ skiej Porębie i w Karpaczu urucho-
17.30, 20 WOJ. szczecmskiego J?0dJ~ły 1 zreah- miono już centralne wypozyczalnie 

STYLOWY - „Niebo czy piekło", z~wały szereg zobowi~zan. Na. szcz~-, sprzetu sportowego. W Szklarskiej 
, gGdz. 18, 20 I golną ?wagę zasług_u)e zobo-;~ązame Porębie Górnej czynne są dwie wy-

~złonkow LZS Trzc1~sko-ZdroJ, J?Od- pożyczalnie, zaopatrzone łącznie w 
śWIT - „śpiewak nieznany", godz. Jęte podcza-s pow~ato~_ego wiecu 220 par nart i 280 pru.· butów nar-

18, 20 Zl'jlP,_ ~wołanego .z 0.~azJi „Szt~~et~ ciarskich oraz duże ilości saneczek. 
Lassie", godz. PokoJu ... Chcąc .ozywic spo,rt w1eJsk1 Dalsze wypożyczalnie powstaną w TATRY - „Powrót 

.godz. 16, 18, 20 

WISŁA - „1\łi~sto 
godz. 16, 18, 20 

w pow1ec1e ChoJn~, w ktorym było najbliższym czasie w Szklarskiej 
dotychcz.8:s z~led;'~e 8 ~ZS( spo.rto~v Porębie średniej i Dolnej. Wypoży­

uieująrzmione", cy Tr~c1nsk? ~drOJU zooow1ązah s1.ę czalnie takie uruchomiono również 
do .k?nca bi~~ąceg~ roku co naJ- w Karpaczu i Bierutowicach. 

mi oklaska.mi. I Po drugie musimy wychować spor-
Omawiając bra.ki i niedociągnięcia to~vców w duchu bezgra~icznej mt­

w pracy Zrzeszenia ob. Rylski pod- łosd do naszej ludowe1 ojczyzny, 
kreślił kilka najistotniejszych błę- rozwijać f wzmacniać przywiązanie 
dów w dotychczasowej pracy. Należą do Ludowego Wojska, wychowywać 
do nich przede wszystkim: brak kon- w duchu serdecznej przyjaźni do na­
tak:tu z terenem oraz niedocenianie szego sojusznika Związku Radziec· 
jeszcze w pełni ważnej roli kół spor kiego i krajów demokracji ludowej. 
towych yrzy zakładach pracy w akcji Demaskować zbrodnicze poczynania 
umasowienia wychowania fizycznego. imperialistycznych podżegaczy wo­

Zebrani uchwalili rezolucję, w któ jennych i aktywizować sportowców 
rej solidaryzują się w pełni z uchwa w ruchu obrońców pokoju. 
łami II światowego Kongresu Obroń Wyrabiać wśród sportowców wo­
ców Pc>koju i wzywają wszystkich lę zwycięstwa, wytrwałość, akty. 
człoitkÓiv Zrzeszenia. . do akty-Wnej wność. b9Jową postaw~. koJcieóskość 
walki w obronie pokoju. 1 dyi;cyplinę. Mobilizować ich do 

WŁÓKNIARZ - ,,.śmiali ludzie", 
ADRIA (dla młodz. „Bitwa stalin- godz. 15.30, 18, 20.30 

gradz.ka", I seria, godz. 16, 18, 20 

mnieJ _po~wo1c tę l~czbę'. . Sprzęt sportowy wypożyczany bę 
R~ah~u~ą~ zobowiąza~1e. z~rgamzo dzie osobom posiadającym skiero­

wali. om JUZ 3 LZS w. S1tme i ~ole.sz wanie na wczasy. Przy indywidual­
k?w1cach przy _tamteJszych społdziel nym korzystaniu ze sprzętu wypoży 
n~ach produkcyJnych ora~ ~ Sł?decz- czanie będzie pł<atne. Wczasowicrz.e 
me przy PGR~ o łączneJ hczb1e po- płacić będą za wypożyczanie butów 
nad 60 ęzłonkow. 1,50 zł., nart 1 zł. i saneczek 1 zł. 

Sport w Czechosłowacji 
ma~owego zdobywania norm SPO, do 
oi;iągania lepszych wyników t no­
wych rekordów w sporcie. Mobilizo 
wać sportowców do wykonania za­
dań po~tawionych przez państwo lu­
dowe na cdcinku produkcji w prze­
:nyśle i mlnictwle oraz na odcinku 
nauki w szkole, 

BAJKA - kino nieczynne z powodu 
remontu. 

BAL1'YK - „Miasto nieu1arzmione" 
godz. 16.30, 18.30, 20.?0 

WOLNOSC - „Brunatna pajęczyna" 
godz. 16, 18, 20. 

ZACHĘTA - „Upadek Berlina". 
I seria, godz. 18, 20 

GDY~IA - „Program Aktualności • 
Kraj. i Zagr. Nr 48-50", PKF Nr Młoda G ward1a" 
51-50", „O nowe jutro", „W nowej I" 
~~~u;rce", godz. 

15
' 

16
' 

17
' 

18
' 

19
' dla Cz telników Głosu" 

HEL - Kino nieczynne z powodu J '.' . Y k ł h 
remontu. uz się u aza a - w ramac 

„Biblioteki Głosu Robotniczego" 
MUZA - - „świat się śmieje", godz. - słynna powieść. A. Fadieje-

18, 20 wa o bohaterskiej młodzieży 

POLONIA - „śmiali ludzie", godz. 
16, 18,30, 21 

Krasnodonu „Młoda Gwar-
dia". 

Try2ve Lie - czyli amerykańska zabawka, 
tr?V lata 

' 

,... l(uktyni •• k~y. 

naliręcona na dalsz~ 

W toku są prace nad organizacją Przy zbiorowych wycieczkach pod 
dalszych LZS, w pierwszym rzędzie opieką instruktorów sportowych 
przy sp6łdzielniach produkcyjnych i FWP korzystanie ze sprzętu jest 
PGR. bezpłatne. 

(o usłvszi;·mv Dl' zez radio 
Program na wtorek 19 grudnia 1950 r. j wa". 19.20 (Ł) Polskie pieśni maso-

11.50 ,,Głos mają kobiely". 11.57 we. Wyk.: - Chór i Orkiestra ŁRPR 
Sygnał cżasu. 12.04 Dziennik. 12.15 p. d. H. Debicha. 19.40 Lekcja języ­
Arie operowe. ti30 Audycja dla ka rosyjskiego. 20.00 Dziennik. 20.30 
wsi. 12.45 (Ł) W aud. dla wsi - rep. Koncert symfoniczny. 21.30 Muzyka 
M. Zalepy pt. „Inwestycje w PGR". i aktualności. 22.00 ,,Afisz' w Domu 
12.!;5 Przerwa. 13.25 Program dnia. Kultury". 22.25 Muzyka taneczna, 
13.30 Aud. szkolna dla klas I-IL 23.00 Ostatnie wiadomości. 23,10 
13.50 Aud. szkolna „U nas i na świe· Muzyka poważna. 23.55 Program na 
cie". 14.10 Pog. dla kursów partyj- jutro. 24.00 Koniec audycji. 
nych I stopnia. 14.30 Aud. szkolna 
dla klas licealnych. 14.55 Koncert ze-

PRAGA. - W rewanżowym spot­
kaniu międzypaństwowym w hokeju 
na lodzie, rozegranym w Brnie, 
Czechosłowacja pok-0nała Finlandię 
7:0 (2:0, 4:0, 1:0). Bramki zdobyli: 
Vala - 2, Danek - 2, Hausman -
2, Bilek - 1. Pierwszy mecz zakoń­
czył się również zwycięstwem Cze­
chosłowaków w stosunku 8:2. 

• * * 
Mistrzem Czechosłowacji w zapa-

sach została drużyna ATK, zwycię­
żając w decydującym meczu drużynę 
Zbrojovka Zidenice 8:0. 

• • • 
Mistrzem Czechosłowacji w koszy 

kówce męskiej została drużyna Ziz­
k-0v (Praga), zaś w koszykówce żeń­
skiej Sparta (Praga). 

npołu Wasiaka. 15.30 Aud. dla świe 
tlic dziecięcych. 15.50 Koncert soli 
stów. 16-.15 Przegląd prasy literac­
kiej. 16.20 (Ł) W aud. „Co warto 
przeczytać" - omów. książki Ramu­
za pt. „Pa'stwisko na Dęrborence". 
16.30 (Ł) Popularna muzyka symfo­
niczna. 16.45 (Ł) Aktualności łódz­
kie. 16.55 (Ł) Komunikaty. 17.00 
Dziennik. 17.15 Koncert Orkiestry 
PR. 17.45 „Z fro~tu brygad młodzie­
żowych". 18.00 (Ł) „Z dziedziny ra­
diotechniki" - pog. inż. B. Klima­
szewskiego. 18.10 (Ł) Audycja dla 
świetlic. 18.30 (Ł) „Między Eger a 
Szegedem" - fel. A. Jędrkiewicza. 
18.40 (Ł) Polskie i radzieckie pieśni 
masowe. 18.55 (Ł) Program lokalny 
na jutro. J9.00 „Wszechnica Radio-

Do czytel~ików 
PRASY RADZIECKIEJ 

Biuro Zagraniczne P.P.K. „RUCH" w Warszawie, Plac 3 Krzyży 
Nr. 16, podaje do wiadomości, że zostało zakończone przyjmowa­
nie 2amówień na dziennik.i i czasopisma radzieckie na I kwartał 

1951 r. 
Jednocześnie zawiadamiamy, że w dalszym ciągu wszystkie 

• , .-ówki P.P.K. „RUCH", Agencie i Urzędy Pocztowe. Oddziały 

Klubu Międzynarodowej Prasy i Książki oraz księgarnie „Domu 

Ksiażk;" or7y jmują z9loszenia na prenumeratę czasopism radzieckich 

na n i dnlsze kwartały 1951 roku. 1090 
I 
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D 1-25578 

~racownit:Y go_szukiwani 
2 kierowców samochodowych z prawem jazdy 
I kategorii, 1 kierowcę samochodowego z praw~m 
jazdy II kategorii- zatrudni Miejskie Przedsię­
biorstwo Robót Wodociągowo-Kanalizacyjnych w 
Łod7.i. Zgłoszenia przyjmuje Wydział Personal­
ny MPRWK, ul. Wierzbowa 52. 1105 

Inżynierów i techników elektryków, monterów 
elektryków, starszego referenta do Wydziału 
Transportowego oraz robotników gospodarczych 
poszukuje Państwowe Budownictwo Elektryczne. 
Zgłoszenia osobiste w Wydziale Personalnym 
P.B.E. w Łodzi, ul. zachodnia 66. Płace wg. ukła­
du · zbiorowego w Budownictwie. 1093 

Spawacza lub spawacza-ślusarza zatrudni natych­
miast Spółdzielnia Pracy „Sprzęt Pożarniczy" w 
Łodzi. ul. Roosevelta 5. Zgłoszenia przyjmuje 
Dział Personalny. 1093 
Maszynistki rutynowane poszukuje MHD Arty. 
kulami Spożywczymi w Łodzi, Informacji udziela 

· Sekcja Kadr, ul. Piotrkowska 104a. 1101 

Wykwalifikowane maszynistki, archiwistę, faktu­
rzystę. rachmistrzów, śrubowników, przykręca­
czy, zgrzeblarki zatrudnią natychmiast Zaklady 
Przemysłu Wełnianego „9 Maja". Zgłoszenia 
przyjmuje Wydzinł Pe1sonalny, Łódź, Tylna 6. 

Sprzedawcę ze znajomością języków obcych do 
Międzynarodowego Klubu Prasy i Książki poszu­
kµje R. S. w. ,,Prasa", Piotrkowska 68. Zgłosze­
rja do Referatu Personalnego. 1095 

Księgowego, kontystę, księgowego kosztów wła­
snych, księgowego materiałowego, zatrudni od za 
raz Przedsiębiorstwo Remontowe Maszyn Przemy­
słu Bawełnianego w ŁodzL Zgłoszenia p rzyjmuje 
Wydział Personalny, ul. Poaonowskieao 34, 1094 

Stolarzy maszynowych i pomoc zatrudni Przed· 
siebiorstwo Budowlane - Stolarnia Mechaniczna. 
Zgłoszenia przyjmuje Wydział Personalny Łódź, 
ul. Wierzbowa 20, tel. 107-44. 1102 

Rachmistrzów, księgowych, ślusarzy narzędzie· 
wych i na wykrojniki, ślusarzy na remonty, to­
karzy na roboty precyzyjne, strażników przeciw­
pożarowych oraz robotników gospodarczych przyj­
mie natychmiast Fabryka. Igieł Dziewiarskich w 
Łodzi, ul. P.K.W.N. Nr. 37. Zgłoszenia osobis te 
przyjmuje Wydział Personalny. 1099 

Głównego księgowego, kontystów, referent6w 
sprzedaży, maszynistki i praco,rników biurowych 
zatrudni Centrala ąandlowa P.rzemysłu Elektro­
technicznego, Łódź, ul. Piotrkowska 105. Zgło­
szenia w Oddziale Personalnym, aodz. 8-14. 1097 

Samodzielnych księgowych zaangażujemy natych­
miast. Zgł9szenia przyjmuje Dz. PP,.rsonalny Cen­
trali Krajowych Surowców Włókienniczych, Eks­
pozytura Łódź, ul. Kilińskiego 26. 1096 

Oflłoszenia lłroono zGuBmNo legit. ubez 
t; ,, U '-' pieczalni na nazwisko 

Kube Irena (obecnie Ro 
ZGUBIONO legit. zw. siak). 18268 
zaw„ tramwajową. Fel 
czak Bronisława, Nowo- ZGUBIONO legit.' Ubez-
zarzewska 11. 18267 pieczalni na nazwisko 
ZGUBIONO 2 !egit. Badowska Mnria. 18266 
tramwajowe, zw. zaw. 
Ligi Kobiet, wejściówkę ZGUBIONO 'legit. szkol 
fabryczną. Michałowska ną na nazwisko Serwa­
Stefania, 18265 „czak Krystyna. •1825' 


